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— Jutro odpust N. Maryi Panny Anielskiej obcho­
dzonym będzie w kościołach: Św. Anny Matki N. Marji 
fanny, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, S. Fran­
ciszka przy ulicy Zakroczymskiej, Św. Antoniego przy 
Ulicy Senatorskiej i Przemienienia Pańskiego przy ulicy 
Miodowej.

P R Z E P I S Y  
0 sposobie pokrycia liczącej się na Gubernjach A ró- 
lestwa Polskiego zaległości rekruckiej z  zamianą je j  
przez opłatę pieniężną i o sposobie wykupu od powin­

ności zaciągowej w tych Gubernjach.
(Dokończenie, patrz Nr 168.)

§ 7. Otrzymane z Okręgów przez Urząd Rekrucki 
świadectwa uwalniające, wydają się po przyjęciu re­
krutów każdego Okręgu Konskrypcyjnego wszystkim 
życzącym pozyskać takowe, za okazaniem przez nich 
kwitów kassowych na wniesioną opłatę, bez różnicy, 
czy to są chrześcijanie czyli też starozakonni. W ra­
zie, gdyby liczba uiszczających opłatę była większą 
aniżeli jest świadectw niewykupionych, wtedy ciągną 
się losy między ubiegającemi się.

A jeżeliby zostały świadectwa nie wykupione, to 
Wszystkie takie świadectwa wprost z Urzędu Rekruc­
kiego odsyłane być winny bezzwłocznie do Komite­
tu Urządzającego dla przekazania ich do nabycia dla 
życzących w innych Urzędach Rekruckich.

Uwaga. Spisowi, którzy wnieśli opłatę, lecz 
nieotrzymali ani w Okręgu ani w Urzędzie Re­
kruckim świadectw uwalniających, z powodu bra­
ku tam zbywających świadectw, odsyłają się 
z ostatnią partją rekrutów do Warszawy, gdzie
i zatrzymują się dopóki według otrzymanych od 
wszystkich urzędów Rekruckich doniesień, sta­
nowcza nie poweźmie się wiadomość, że nigdzie 
świadectw zbywających nie pozostało.

Uwaga 2. Co do rekrutów wysłanych do Ce­
sarstwa, wprost z miejsca odbioru nie przez 
Warszawę, ma być wydane oddzielne rozporzą­
dzenie.

§ 8. Spisowi, którzy z losowania nie nabyli prawa 
Wyręczenia się opłatą rs. 400, lecz takowe wnieśli 
Wcześnie do kassy, odbiorą ją napowrót, lub też mo­
gą, dopłaciwszy sześćset rubli do summy powyższej, 
korzystać z wykupu na zasadzie §§ 10— 16.

§ 9. Świadectwa uwalniające za wykup pieniężny, 
wydają się według wzoru dołączonego do § 10 Naj­
wyżej zatwierdzonych dnia 1 (13) Czerwca 1865 roku

przepisów. Świadectwa te winny być podpisane przez 
Gubernatora (oprócz wydawanych mieszkańcom mia­
sta Warszawy, które podpisuje Prezydent miasta), 
dla czego też Gubernatorowie przed każdym poborem 
zaopatrzyć mają Naczelników Powiatowych w pewną 
liczbę podpisanych przez siebie blankietów tych świa­
dectw.

II. Wykup od powinności zaciągowej.
§ 10. Prawo wykupu pozostawia się w każdym cza­

sie wszystkim mieszkańcom Królestwa podlegającym 
powinności zaciągowej, tak tym, którzy wejdą do 
służby wojskowej z poboru, jako też i młodym ludziom, 
którzy doszli wieku spisowego, lecz nie życzą wysta­
wiać się na skutki losowania, również i nieletnim.

§ 11. Wysokość wykupnej opłaty ustanawia się na 
rubli srebrem tysiąc. Osobie, która wniesie tę sum­
mę, wydaje się świadectwo wykupne, na uwolnienie 
jej raz na zawsze od zaciągu.

§ 12. Chcący uzyskać świadectwo wykupne, zanieść 
ma o to prośbę do właściwego Rządu Gubernjalnego 
lub do Magistratu miasta Warszawy, z załączeniem  
kwitu kassowego na wniesioną opłatę wykupną.

§ 13. W prośbie mają być wyrażone: imię, imię 
ojca i nazwisko osoby, dla której nabywa się świa­
dectwo, powiat i okrąg konskrypcyjny, do którego ona 
ze względu na miejsce stałego swego zamieszkania 
należy; o tych zaś osobach, które już są wcielone do 
służby wojskowej, winien być wymieniony w prośbie 
rok wejścia do służby i miejsce spełniania powinno­
ści zaciągowej.

§ 14. Rządy Gubernjalne i Magistrat miasta War­
szawy po dokładnem przekonaniu się o służącem 
proszącemu prawie do wykupu, wydają mu imienne 
świadectwo wykupne od powinności zaciągowej, we­
dług załączonego wzoru i jednocześnie czynią roz­
porządzenie względem zrobienia stosownej adnotacji 
w liście spisowych. Jeśli zaś osoba, która nabyła 
świadectwo wykupne, zostaje już w służbie wojsko­
wej, naówczas Rządy Gubernjalne i Magistrat m. War­
szawy odnoszą się oprócz tego bezpośrednio do Na­
czelnika tej części wojsk, w której wykupujący się zo­
staje na służbie o powrócenie osoby tej do pierwo­
tnego stanu.

§ 15. Osoby, które skorzystały z wykupu, zalicza­
ją się na rachunek bieżącego lub najbliższego pobo­
ru w tym okręgu konskrypcyjnym, do którego we­
dług miejsca zamieszkania należą i nie wchodzą do
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rachunku przy oznaczeniu kontyngensu zaciągowego 
w stosunku ludności.

III. Przepisy ogólne.
§ lb . Nie mogą korzystać z prawa wykupu spiso­

wi oddani już, lub którzy w przyszłości oddani zo­
staną do służby wojskowej za zbiegostwo lub ukry­
wanie się pi zed zaciągiem, za rozmyślne okaleczenie 
się, jako też za podstęp przy złożeniu dowodów w ce­
lu wyłączenia się lub uwolnienia od zaciągu.
... § ,17- '° s°by, które nabyły świadectwa uwalniające 
(i, b) albo wykupne (§ 12), uwalniają się od zaciągit 
na całe życie. Świadectwa tak uwalniające, jako też 
i wykupne, wydają się zawsze imienne; nie mogą one 
byc odstępowane innym osobom i w żadnym razie 
zwracane do Skarbu z żądaniem zwrotu uiszczonej 
opłaty. J

§ 18 Spisowym uwolnionym na zasadzie §§ 4—7 
i tym, którzy się wykupili, nie wzbrania się wstępo­
wać do zaciągu z własnej woli lub z najmu, jeśli 
uznani będą za zdatnych do służby wojskowej.
, § 1.9* Nadzór nad wyrachowaniem się z wydanych 
świadectw uwalniających i wykupnych, wkłada się na 
Komitet urządzający. Za każde nieprawne wydane 
świadectwo, ma być ściągniętą z każdego z winnych 
summa wyrównywająca cenie świadectwa.

§ 20. Summy osiągnięte z wykupu i z zastąpienia 
powinności zaciągowej w naturze przez opłatę pie­
niężną, przelewają się do kassy. Z summ wyżej ozna­
czonych, wpływy osiągnięte z wykupu, użyte być ma­
ją  na wydatki dotyczące najmu ochotników Rządo­
wych.

§ 21. Wykonanie niniejszych przepisów, wkłada się 
na Komitet Urządzający.

^rezydujący w Komitecie do i Spraw Królestwa 
Polskiego, (podpisał Książe Paweł Gagarin.

Anneks do <5 14.
W Z Ó K 

Do świadectwa o uwolnieniu na zawsze od zaciągu 
wojskowego.

NN. (tu wypisać imię, imię ojca i nazwisko), miesz­
kaniec gminy lub miasta NN., powiatu N. gubernji N., 
na imię którego wniesioną została do kassy wyku- 
pna od zaciągu do wojska opłata w ilości rubli sre­
brem tysiąc, skorzystał z takowego wykupu i dla, 
tego uwalnia się na zawsze od powinności zaciągo­
wej w gubernjach Królestwa.

Na dowód czego udziela#! się. niniejsze świadectwo 
przy wyciśnięciu pieczęci urzędowej.

Miasto N., dnia N., miesiąca N., roku N.
(pieczęć i podpis gubernatora lub prezydenta mia­

sta Warszawy.) (Dz. War.)

Na oryginale własną Jego Cesarskiej Mości ręką 
podpisano: „Zatwierdzam“

W Krasnem Siole, 
dnia 26 Czerwca (8 Lipca) 1868 roku.

P R Z E P I S Y
O  STANACH I OSOBACH ZACIĄGOWI WOJSKOWEMU NIE 

PODLEGAJĄCYCH LUB CZASOWO OD NIEGO UWAL­
NIANYCH.

/. Zaciągowi wojskowemu nie podlegają.
1. Szlachta ruska przesiedlona do gubernji Króle­

stwa po ogłoszeniu Najwyżej zatwierdzonego w dniu 
27 Maja 1836 roku, prawa o porządku przesiedlania 
mieszkańców- Cesarstwa do Królestwa Polskiego.

2. Szlachta Królestwa Polskiego, która nabyła

j szlachectwa dziedzicznego, po ogłoszeniu Najwyżej 
zatwierdzonego w dniu 25 Czerwca (7 Lipca) 1836 r, 
prawa o szlachectwie w Królestwie i jej potomstwo

3. Szlachta osobista, która nabyła tej g o d n o ś c i  
w Królestwie.

4. Duchowni wszystkich wyznań chrześcijańskich 
tak świeccy, jak i zakonni, djakoni i w ogólności cała 
służba kościelna przy kościołach prawosławnych.

5. Członkowie rodzin pozostałych po osobach po­
zbawionych życia przez powstańców za wierność Tro­
nowi i prawu, którzy poddlegają uwolnieniu od za-| 
ciągu do wojska, na zasadach Najwyższego Ukazu 
z dnia 16 (28) Lutego 1865 r.

6. Cudzoziemcy i ich synowie, tudzież cudzoziewl 
cy, którzy przyjęli poddaństwo w Królestwie i syno­
wie ich, zrodzeni przed przyjęciem przez ojców id  
tego poddaństwa.

7. Menoniści i bracia Morawczycy, których rodzi­
ce należeli do tych wyznań.

8. Żydzi, którzy przyjęli religję chrześcijańską i 
przed ogłoszeniem rozporządzenia o odbyć się mają­
cym poborze.

9. Przesiedleni z Cesarstwa, osiadli na osadach 
rządowych pod twierdzą Nowogeorgiewską, tudzież 
ich dzieci.

II. Czasowo od zaciągu wojskowe uwalniają się: 
a) W czasie zostawania w służbie.

10. Osoby zajmujące w służbie cywilnej posady 
etatowe klassowe i kanceliści etatowi, tudzież zosta- i 
jący przy sądach, rejenci, obrońcy, komornicy sądo- j 
wi, woźni upoważnieni do wręczania aktów sądowych | 
i aplikanci sądowi.

Uwaga. Za aplikantów sądowych uważać na­
leży te tylko osoby, które przyjęte są przez Kom- 
missję Rządową Sprawiedliwości na aplikantów' 
do władz sądowych, a na woźnych sądowych, I 
tylko tych etatowych woźnych sądowych, którzy 
pozostają przy sądach cywilnych dla wręczania 
aktów sądowych, i którzy wykonali przysięgę, 
lecz ulga ta, nie rozciąga się do woźnych etato­
wych przy sądach kryminalnych i poprawczych. |

11. Osoby, które w jednym z wyższych lub śre­
dnich zakładów naukowych, otrzymały stopień nau­
kowy, tytuł lub attestat, nadający im prawo do ran­
gi klassowej za wejściem do służby cywilnej i które 
weszły do takowej.

12. Wójci gmin, ławnicy i sołtysi.
Uwaga. Jeżeli wójt gminy pełnił należycie obo­

wiązki swoje przez dwa trzechlecia, w takim > 
razie uwalnia się od powinności zaciągowej, po­
dług jego wyboru, jeden z jego synów," krewnych, 
lub wychowańców.

13. Pocztyljoni etatowi, którzy weszli do służby 
przed dojściem wieku spisowego.

, u : 0soby przyjęte do fabryk górniczych i innych | 
górniczych zakładów rządowych, po wykonaniu przez i 
nich przysięgi i zapisaniu ich do rodowodów górni-I 
czy cli, dopóki do stanu górniczego należeć będą, ró­
wnież ci z ich synów, którzy poświęcą się zawodowi 
górniczemu w zakładach rządowych i po uznaniu ich | 
za zdolnych, zapisani zostaną do fabrycznych ksiąg I 
rodowodowych. Przepis ten rozciąga się także i do i 
robotników zakładów górniczych prywatnych.

15. Z osób służących przy drogach żelaznych: 
Warszawsko - Wiedeńskiej i  W arszaw sko-Bydgo-\ 

skiej: wszystkie pobierające od zarządu tych dróg I



płace etatowe. Pod przepis ten nie podchodzą.: dje- 
łarjusze, aplikanci, woźni, służący zarządu, szwajca­
rzy, lampucery, stróże i tragarze, również rzemieślni­
cy i robotnicy zostający przy fabrykach tych dróg.

Warszawsko-Terespolskiej:— zostający w obowiąz­
kach: inżynierów, nadzorców drogi, służących przy 
tarczach do obracania wagonów, nadzorców warszta­
tów, mechaników, maszynistów, zawiadowców stacji 
1 ich pomocników, oraz telegrafistów.

Fabryczna-Łódzkiej:—inżynierowie, nadzorcy, stro­
fa przy tarczach do obracania wagonów, nadzorcy 
Warsztatów, mechanicy, m aszyn iśc i, zawiadowcy sta- 
cji i ich pomocnicy, oraz telegrafiści.

b) Dopóki pełnić będą obowiązki swego powołania.
16. Professorowie, adjunkci, docenci i nauczyciele 

zakładów naukowych rządowych, również prywatni 
Wyżsi i niżsi guwernerowie domowi, w stopniach tych 
przez właściwą władze zatwierdzeni.

17. Organiści przy kościołach parafjalnych rzym­
sko-katolickich i kantorowie przy kościołach ewan­
gelickich, pierwsi w takim tylko razie, jeżeli nie mniej, 
jak dwa lata przy tych obowiązkach zostają.

18. Lekarze, aptekarze, weterynarze wszelkich 
stopni i felczerzy etatowi. _

19. Inżynierowie budowniczowie i jeometrzy, któ­
rzy otrzymali te stopnie i nazwy przy wyjściu z za­
kładów naukowych, lub też w skutek egzaminów, zło­
żonych według przepisów pod tym względem ustano­
wionych, tak ci,i którzy zostają w służbie rządowej, 
jako też i ci, którzy chociaż w takowej me zostają, 
łecz rzeczywiście zajmują się pracami technicznemi 
dla osób prywatnych lub rządu.

20. Rzeźbiarze, malarze i mechanicy, jeśli w skutek 
egzaminu, złożonego w przepisanym porządku przy- 
znanem zostanie, że uczynili postęp celujący i jeśli 
Według poświadczenia władz administracyjnych, zaj­
mują się oni swą sztuką z pożytkiem.

Uwaga. Tu należą także poddani królestwa pol­
skiego, którzy ukończyli kurs nauk w cesarskiej 
akademji sztuk pięknych, i otrzymali jeden z na­
dawanych przez tęż ekademję stopni, to jest arty­
sty nieklasowego albo też akademika.

21. Zapisani do ksiąg gildyjnych kupieckich mie­
szkańcy cesarstwa, przesiedleni do gubernij króle­
stwa.

22. Artyści teatrów warszawskich przez dyrekcję 
tychże zatwierdzeni.

23. Rabini przez rząd zatwierdzeni.
Oprócz tego uwalniają się od powinności zaciągo-- 

Wej, sześćdziesięciu z pomiędzy kandydatów zostają­
cych przy rabinach dla nabycia wiadomości prakty­
cznych. Wybierani oni być mają przez rabinów i przez 
rządy gubernialne zatwierdzani, w tych miastach, któ­
re są wskazane, odpowiednio do ludności staroza- 
konnej.

24. Żydzi rolnicy, którzy przed r. 1865, nabyli już 
brawa do czasowego uwolnienia od powinności zacią­
gowej, na zasadach wskazanych w Najwyżej zatwier­
dzonych w dniu 14 (26) Września 1843 roku przepi­
sach o powinności zaciągowej żydów w królestwie.

c) W czasie zostawania w zakładach naukowych:
25. Studenci cesarskich uniwersytetów i Warszaw­

skiej szkoły głównej.
26. Kształcący się w zakładach wojenno-nauko- 

Wych.
27. Uczniowie dwóch wyższych klas: gimnazjów i

progimnazjów, jako też szkoły głównej memiecko- 
ewangielickiej w Warszawie, jeżeli wszyscy oni pize- 
byli w tych zakładach nie mniej jak lat trzy.

28. Uczniowie kursów pedagogicznych dla ludno­
ści polskiej, grecko-unickiej, i litewskiej, oraz. talucli- 
że kursów przy szkole głównej i niemiecko-ewange- 
lickiej, wszyscy przez czas zostawania w tychże za­
kładach. Z prawa tego korzystają przez ciąg jedne- 
go roku. po wyjściu z pomienionycli kursów pcdago- 
gicznych, uczniowie którzy ukończyli kurs nauk i o- 
trzymali patenta, chociażby jeszcze nie zostali po­
mieszczeni w służbie nauczycielskiej.

29. Uczniowie szkoły felczerskiej.
30. Uczniowie szkoły weterynarskiej.
31. Uczniowie seminarjum chełmskiego.
32. Uczniowie szkoły djaków przy katedrze chełm­

skiej, również djaki cerkwi wyznania greko-umckiego, 
którzy ukończyli kurs nauk w tejże szkole, pierwsi 
przez czas zostawania ich w szkole^ a ostatni i po u- 
kończeniu w niej nauk, dopóki pełnić będą obowiązki 
djaków; niemniej djaki, którzy chociaż nie pobierali 
nauk w pomienionei szkole, lecz niemniej jak przez lat 
dwa pełnili obowiązki djaków.

33. Uczniowie warszawskiego instytutu muzyczne­
go, według poświadczenia zwierzchności, odznaczają­
cy się talentem, pracowitością i moralnem sprawowa­
niem się.

d) Z  tytułu stosunków rodzinnych uwalniają, się:
34. Syn jedynak, którego rodzice lub jedno z inch 

zostaje przy życiu i wyłączonym mieć go pragną od 
zaciągu wojskowego.

35. Jeżeli rodzice mają dwóch lub więcej synów, 
lecz wszyscy oni prócz jednego, podlegają zaciągowi 
do wojska, uznani zostaną przez Kommisję Konskryp- 
cyjną i Urząd Rekrucki za dotkniętych kalectwem i 
przytem za niezdatnych całkiem do pracy, w takim 
razie, ten ostatni syn, na prawhch jedynaka u rodzi­
ców lub jednego z nich zostającego pfzy życiu, uwal­
nia się od zaciągu, ale nie inaczej jak po przedstawie­
niu co do tego wiarogodnych świadectw:

a) iż tak ojciec, jako i matka jego są pozbawieni 
środków utrzymania się,—i 

lj) że pomieniony syn ich utrzymuje rodzeństwo 
swoje własną pracą.

Spisowy nie przedstawiający podobnych świadectw', 
nic może korzystać z prawa uwolnienia go od zaciągu 
do wojska.

36. Syn pozostały po oddaniu wszystkich innych do 
wojska, uwalnia się na prawach jedynaka.

37. Wnuk wybrany przez dziada lub babkę, którym 
własne dzieci pomarły, i którzy nie mają innych k re­
wnych, mogących im dać przytułek, uwalnia się w sku­
tek prośby dziada lub babki, nie posiadających możno­
ści utrzymania się własną pracą, lecz w takim tylko 
razie, jeśli on utrzymuje tegoż swego dziada lub bab-

38. Spisowy przysposobiony za syna (adoptowany) 
porządkiem prawem przepisanym, jeżeli on od dzie­
ciństwu! a nie później jak od lat pięciu wieku mieszkał 
przy opiekunie, który go za syna przysposobił.

39. Wdowcy mający na opiece własne swe dzieci 
małoletnie uwalniają się od powinności zaciągowej, 
chociażby weszli w powtórne związki małżeńskie.

40. Opiekunowie główni, prawnie obrani do zarzą­
du majątkiem małoletnich braci i sióstr, których ro­
dzice umarli i pozostawili majątek nieruchomy lub też



prawo dziedzicznego posiadania czystek rolnych, wol- | 
ni są, przez czas opieki od zaciągu wojskowego, jeżeli 
rzeczywiście utrzymują przy sobie małoletnich braci i 
siostry i jeżeli w rodzinie nie ma innych braci albo 
krewnych wolnych od zaciągu wojskowego, z jakiego­
kolwiek bądź powodu, nie przeszkadzającego im być 
opiekunami.

e) Ze szczególnych względów uwalniają się.
41. Ci którzy ukończyli kurs nauk w Instytutach: 

politechnicznym i gospodarstwa wiejskiego i leśnictwa 
i otrzymali patenta na stopień inżyniera cywilnego lub 
agronoma, jeśli następnie przez naganne prowadzenie 
się nie pozbawią się tegoż prawa.

42. Wrazie, jeżeli przy jednym i tym samym pobo­
rze, dwaj bracia wyciągną numera losowe, przezna­
czające do wojska, jeden z nich na ten raz za wspólną 
zgodą między sobą lub w razie niezgodzenia się, losem 
uwalnia się od zaciągu wojskowego.

Prezydujący w Komitecie do Spraw Królestwa 
Polskiego (podpisał) Książe Paweł Gagarin.

'____________(Dz. War.)

—- Przez najwyższy rozkaz do ministerstwa oświe­
cenia narodowego, z daty 28 czerwca, posunięty został, 
za odznaczenie się w służbie, professor zwyczajny 
szkoły głównej w Warszawie, i dyrektor warszawskie­
go instytutu głuchoniemych i ociemniałych, radca sta­
nu Papłoński, na rzeczywistego radcę stanu (7-go 
czerwca 1868 r.). . (D. W.)

Przez najwyższy rozkaz z dnia 11-go lipca, posu­
nięty został, za odznaczenie się w służbie, na rzeczy­
wistego radcę stanu: zostający przy dyrekcji głównej 
towarzystwa kredytowego ziemskiego w Królestwie 
Polskiem, Radca kolegjalny Darewski- Weryga, z uwol­
nieniem go ze służby. * (Dz. W.)

— Na pamiątkę zasług ś. p. Jenerał-Feldmarszałka 
Księcia Warszawskiego Hrabiego Paszkiewicza Ery- 
wańskiego, ma być wzniesiony pomnik na placu pałacu 
Namiestnikowskiego na Krakowskiem Przedmieściu, 
po za kamiennemi lwami przed kratą żelazną, dziedzi­
niec czyli plac pałacowy przedzielającą. Składać go 
będzie statua feldmarszałka z .brązu, na takimże 
czworobocznym piedestale; cokuł i stopnie będą z kra­
jowego marmuru, na odpowiednim fundamencie. Pro­
fesor rzeźby cesarskiej akademji w Petersburgu von 
Bock, otrzymał w roku 1866 zlecenie odrobienia mo­
delu mniejszego tudzież kolosalnego statuy z piede­
stałem i odlanie takowych z brązu, niemniej ode­
słanie własnym kosztem do Warszawy, za sumę ogól­
nego wynagrodzenia rubli srebrem 68,000. Obecnie 
profesor Bock doniósł, że statua i piedestał z brązu 
będą gotowe na lato roku przyszłego, przedstawiając 
zarazem rysunek przecięć i skali cokułu, który to ostat­
ni wraz z fundamentami winien być wcześnie przygo­
towany dla postawienia statuy. Dla ułożenia więc 
kosztorysu i planu robót wspomnionyh, a następnie 
dla ich wykonania i postawienia pomnika w ciągu lata 
roku przyszłego, JW. Jenerał-Feldmarszałek Namie­
stnik Królestwa, raczył wyznaczyć pod przewodnictwem 
jenerał-lejtnanta Śzuberskiego, naczelnika XI okręgu 
komunikacji lądowych i wodnych osobny komitet, do 
składu którego powołani zostali, pomocnik naczelnika 
inżynierów warszawskiego wojskowego .'.okręgu jene- 
rał-major inżynierji Kwasznin Samarin, b. członek 
rady budowniczej radca stanu Rytschel, zarządzający
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klasą rysunkową kamerjunkier Lachnicki i kapitan
inżynierji Zdanowicz. Dz. W.

— Przyjechali do Warszawy: orszaku J. C. M. je- 
nerał-major Zwierew, rzeczywiści radcy stanu: Tru- 
bnikow, Szubin, i dymissjonowany jenerał-major Sza- 
tików, z Petersburga; szambelan dworu J. C. M. Sta­
rzyński, z Grodna; wice-konsul Włoski Zeifert, z Mo­
skwy; dymissjonowany jenerał-major Rudca, z Bieły; 
wyjechali zaś: jenerał-adjutant Pał kul, i tajny radca 
Witte, do Siedlca; rzeczywisty radca stanu Kniaiewicts 
do Petersburga; dymissjonowani jenerał-majorowi# 
Bontemps, do Wyszogroda; Biełanowski, do Peters- ■ 
burga; markiz de Trawerse, do Siedlca.

— 'X — Wczoraj główną rolę w arcydziele poezji 
czynu p. t. „Marja Stuart11 po raź pierwszy wykona­
ła  p. Palińska.

Nie myślemy tu porównywać widzianych w tej roli 
trudnej a wdzięcznej, wszystkich artystek; z porównań 
bowiem wypada zawsze dla jednej ze stron pewien mi­
nus sławy, dla mającego znów szczęście czynić poró­
wnania, serdeczna wdzięczność za wykazanie jakiej 
achillesowej słabizny.

Korzystniej zatem będzie wykazać tu z okazji przed­
stawionej wczoraj tragedji, zalety jakiemi się odzna­
cza deklamacja p. Palińskiej.

Artystka ta wypowiada wiersze dobitnie i uroczyście; 
czy wybucha namiętnością, czy też mówi o sprawach 
obojętnych.

I pomimo to, że na rodzaj podobnej deklamacji 
niektórzy słuchacze z przyczyn różności usposobień, 
niechcą się zgodzić, my wszakże jesteśmy jego bez- 
warunkowemi obrońcami, gdyż zdaje nam się, że jest 
stosowniej, ażeby bohaterka tragedji wygłaszała wier­
sze uroczyście choć naturalnie, niż je recytując sie­
kała, połykała i ze wszystkich sił swoich starała się, 
żeby z poezyi zrobić prozę.

Powyższy sposób przekształcenia wierszy na pro­
zę, jest dziś prawie ogólnie na francuzkich scenach 
przyjętym, i to dla tego jedynie, że tradycja czaro- 
wnej deklamacji Racheli, zstąpiła z nią do grobu.

P. Palińska więc, deklamowała wczoraj swą rolę 
po mistrzowsku bez nacisku a raczej wybijania wy­
razów, które wywołują albo stosowne albo niestosowne 
oklaski, i w takt słowom przez nią wypowiadanym, 
odpowiadała harmonijnie akcja.

Najwymowniejszej wszakże wyrazistości nabrała ca­
ła fizognomja Marji w słynnej scenie spotkania źE l­
żbietą.

Zdawało nam się, że p. Palińska urosła; że stała 
się o głowę wyższą od otaczających, a niezdawało 
się, bośmy to dobrze widzieli, że w szalejącej z bo­
lesnego oburzenia królowej, była wciąż żywa, rzeczy­
wista z adamowego żebra kobieta.

Podobne pojęcie i uplastycznienie myśli poety jest 
niezbitym dowodem talentu, wspartego wyższem w sztu­
ce wykształceniem. Zalet gry takiej nie spotyka się 
u rutynicznie wyrobionych zdolności, bo te uwień­
czywszy swe skronie w djadem, starają się o to tylko 
ażeby być bohaterkami takiemi, jak je przedstawiają 
fabrykanci trzeciorzędnych litografji, to jest sztywne- 
mi i podobnemi do pawi.

Inteligentna i energiczna gra p. Palińskiej, również 
oddziaływała korzystnie na ożywienie tej czysto de- 
klamacyjnej tragedji, jaką jest „Marja Stuart.11 Dla



Pożytku więc sztuki, wartoby było, ażeby p. Paliń- 
ska powiększyła tą przepysznie obmyślaną kreacją, 
repertuar tragicznych ról swoich.

W miejsce urlopowanego p. Piaseckiego, rolę „Mor- 
timera“ grał p. Tatarkiewicz. Pomimo wszakże zbyt 
krótkiego czasu na wystudjowanie swego zadania, ar­
tysta ten wywiązał się z całości sumiennie i korzyst­
nie dla swego i sztuki powodzenia. I nie dziwiliśmy 
się wcale temu, gdyż jesteśmy pewni że talent pana 
Tatarkiewicza, rozwinięty pracą w sferach działalno­
ści serjo dramatycznej, wykształci się na jedną z wa­
lnych podpór naszego dramatu.

— Wczoraj jako w 18-tą rocznicę śmierci ś.p. Adeli 
H o ff m a n  zmarłej w kwiecie wieku, w obec najbliższej 
rodziny odprawioną została przez Jks. Karpińskiego 
Wotywa żałobna w kościele Sw. Józefa Opieki, przy 
ulicy Krakowskie Przedmieście. W czasie tejże ode­
grano mszę Reąuialną utworu pana Józefa Kazimierza 
Piotrowskiego, a zasłużony wiolonczelista pan Józef 
Szabliński wykonał solo, przy towarzyszeniu na orga­
nie tegoż p. Piotrowskiego, dzieła Dobrzyńskiego, Men- 
delsohna i Beriota.

— Karolina z Riedlów Pogorzelska, obywatelka 
wdowa, lat 74 mająca, po długiej chorobie, opatrzona 
Ś'Ś. SAKRAMENTAMI, wczoraj życie zakończyła. Po­
zostałe dzieci i wnuki, zapraszają naeksportację zwłok 
z kościoła Śgo Antoniego, przy ulicy Senatorskiej, ju­
tro (w Niedzielę), o godz: 6ej po południn, ua cmen­
tarz powązkowski odbyć się mającą. —5143—(11,622)

— Anna z Moettich Nowakowska żona b. Urzędnika 
b. Kommissji Skarbu obecnie emeryta wieku lat 56 
po krótkiej i ciężkiej chorobie w dniu dzisiejszym o 
dżinie 8V2 na ręku rodziny Bogu ducha oddała. Eks- 
portacya zwłok odbędzie się w dniu wtorkowym t. j. 
4 sierpnia o godzinie 5-ej z kościoła Wszytskich Świę­
tych na Grzybowie, na którą pozostały mąż wraz 
z dziećmi Krewnych i znajomych zaprasza.

_______________ —5148— (11617)

— Dziś o godz: Hej rano, w kościele Śgo Karola 
Boromeusza, pobłogosławiony został związek małżeń­
ski p. Aleksandra Baranowskiego, urzędnika powiatu 
Sochaczewskiego, z panną Marją Przyłuską.

— W dniu 21 z. m. wykonane zostało w Brukselli 
w kościele Śtej Guduli z okazji 37 letniej rocznicy za­
łożenia obecnie panującej w Belgji dynastji, „Te Ile­
um " utworu p. Brzowskiego. Dzieło to wykonanem 
zostało przez orkiestrę i chóry złożone przeszło ze 150 
osób, między któremi znajdowały się i pierwszorzędne 
miejscowe talenta. Z nadesłanych nam wycinków z ga­
zet, a między niemi i z miejscowej gazety muzycznej, 
przekonaliśmy się, że utwór p. Brzowskiego zjednał 
mu zasłużone pochwały najpierwszych belgijskich mu­
zyków. Szczególniej części „Salvuin fac“, oraz finał 
„Te Deum“, wywołały wrażenie, wzniosłością nat­
chnienia i prostotą formy, Z okoliczności przyjęcia 
przez p. Fischera dyrektora kollegjackiej kapeli Sej 
Guduli, na uroczystość narodową utworu p. Brzowskie­
go, codzienna gazeta ,,1‘Etoile Belge" wystąpiła z za­
pytaniem, dla czego ten zaszczyt nie spotkał pp. Ge- 
vaert, Stadtfeld, Lassen, Benoit albo Radoux? Wszyst­
kie jednak inne dzienniki odpowiedziały na to pytanie, 
z postępowej zasady praw gościnności.

— Dowiadujemy się, że pani Jakowicka we Wtorek

po raz ostatni śpiewać będzie w „Lucji" albowiem na­
zajutrz opuszcza Warszawę udając się do Włoch i Hi- 
szpanji.

— D. 14 b. m. (jak donosi „Klinika"), zmarł w Kal- 
warji, lekarz ordynujący w szpitalu Śgo Jerzego, Adam 
Zaleski.

— Przedstawienia w „Orfeum" przy ulicy Miodo­
wej, odbywają się codziennie bez przerwy. Na humo­
rystyczne te zabawy publiczność dość licznie się zbie­
ra i słusznie, bo tern popiera usiłowania młodych wy­
stępujących tam artystów. O ile wiemy skład towarzy­
stwa w Orfeum ma być niezadługo powiększonym 
przez przybycie młodej i uzdolnionej aktorki.

— Donieśliśmy już o znacznym pożarze jaki w d.
28 z. m. nawiedził m. Szydłowiec w gub. Radomskiej 
położone. Miasto to własnością Rządu będące, odle­
głe jest od 2 mil od Staszowa a o 4 od Stopnicy. 0- 
sada to wielce starożytna. Ludowa legenda powia­
da, że tu niegdy były wielkie puszcze, a w nich 
sławny rozbójnik niejaki Szydło, miał swoje jaskinie, 
z zamku starożytnego pozostała do dziś tylko ruina, 
a mianowicie skarbczyk tylko. Osobliwością zamku jest 
nadzwyczaj wyraźnie ódbijający się w jego murach od­
głos. Kiedy osoba mówiąca stoi przy skarbczyku a o- 
bróconą jest ku murom starozamkowym, z tego pun­
ktu dłuższe nawet wyrazy, echo w całości powtarza. 
Szydłów leży nad rzeką Ciekącą i według jeografji Ko- . 
łodzińskiego liczy 2783 mieszkańców, a 222 domów.

— W tych dniach, w zakładzie fotograficznym pana 
Mieczkowskiego, dokonaną została fotografja, podzi­
wianego ogólnie na zeszłorocznej wystawie w Paryżu, 
obrazu J. Matejki. Reprodukcja rzeczona uskutecznio­
ną została ze sztychu odznaczającego się artystycz­
nym wdziękiem i dokładnością wymiarów. Odbicie 
też wyszło bardzo effektownie i wyraźnie.

— Pojutrze, o godz: lej m. 16 w wieczór, przypada 
pełnia księżyca.

— Wczoraj wystawiono dwa sporych rozmiarów, 
widoki Łazienek Królewskich, w fotograficznym za­
kładzie pp. Klocha i Dutkiewicza.

Ulica Ząbkowska na Pradze, niedawno wielkim 
pożarem dotknięta, niezadługo w części już się od­
buduje. Przy niektórych bowiem posessjach widać za­
łożone sztandary budowlane.

— Wczoraj jakiś starozakonny przyszedłszy do bro­
waru Junga dla kupienia lodu, stanął nad brzegiem 
lodowni, a osunąwszy się, spadł do tejże, i na miej­
scu śmierć poniósł.

— Dla dogodności prenumeratorów, otworzonym 
został kantor „Kurjera Warszawskiego," w handlu pod 
firmą Kosowskiego, przy ulicy Nowy-Swiat Nr 1289, 
obok Straży Ogniowej.

— Znany u nas szybkobiegacz p. Antoni Cheery, 
o którego przybyciu do Krakowa donosiliśmy, zamie­
rza jutro odbyć tamże bieg 5 ćwierci mili w ciągu 30 
minut.

— D. 29 z. m. odbyła się w Uniwersytecie Jagiel­
lońskim w Krakowie promocja na stopień doktorów 
medycyny, p. Ignacego Jendla i Alexandra Zarewicza, 
oraz d. 24 z. m. p. Ludwik Goldmann otrzymał po 
odbyciu dysputy publicznej stopień doktora praw.

— We wsi Jaromierzu pod Wolsztynem wybuchło 
pomiędzy bydłem zapalenie śledziony. Dotąd już 20- 
sztuk stało się ofiarą zarazy.

— W Śremie d. 28 z. m. zakończyła życie ś. p.



Marjanna z Robińskich Fligierska\ zaś d. 27 t. m. 
umarł w Dąbrówce Polskiej pod Sanokiem Jan Tchórz- 
nicki, właściciel tego majątku, dożywszy lat 90.

— Mappa ogólna dróg żelaznych śródkowej Euro­
py, wraz z atlasem mapp takichże dróg cząstkowych 
wyszła w Berlinie u Kóniga i kosztuje tylko 10 srebr­
nych groszy (30 kopiejek).

— Dnia 23 b. m. położono w Radl/minie kamień 
węgielny na mający się zbudować dom modlitwy 
wyznania ewangelicko-augsburgskiego, przyczem za­
murowano odpowiedni dokument złożony w puszce 
metalowej.

B— —  ..
Zeszyt 13 „Kursu Kodexu Cywilnego,“ przez Jana- 

Kantego Wołowskiego, wyszedł z druku i jest do ode­
brania przez prenumeratorów.

Jutro w niedzielę Aeronauta Berg wzniesię się 
balonem z ogrodu Krasińskich. Napełnianie balonu 
gazem rozpocznie się o godzinie 5-ej popołudniu, pusz­
czenie się o godzinie 7%. Ceny miejsc są następujące: 
krzesło numerowane przy balonie kop. 75 i kop. 5na  
ubogich. Pierwsze miejsce kop. 50. Wchód do ogrodu 
k°P- . —5140— (11963)

Jutro, drugi koncert orkiestry Warszawskiej, pod 
dyrekcją p. Karola Platera, w ogrodzie „Prado,“ Po­
czątek o godzinie 5ej.

— Podpisanemu powiodło się zamówić liczne .towa- 
rzystko Śpiewaków Niemieckich, którzy w krótkim 
czasie będą mieli zaszczyt rozpocząć szereg widowisk, 
złożonych z wyjątków najnowszych operet ikrotochwil, 
jako też i tańców, w Kassinie, dawniej francuzkiem, 
przy ulicy Śto-Krzyzkiej. Bliższą wiadomość ogłoszą 
ahsze w swoim czasie.— IP. K. “— 5,147— (11,616)

Urządziwszy Zakład mój Wychowawczo-Nauko- 
wy prywatny męzki, pod Nrem 13455, w posiadłości 
Obyw. L. Laufer, druga kamienica idąc od Nowego 
Światu, przy ulicy Śto-Krzyzkiej w Warszawie, przyj­
muję młodzież dobrego prowadzenia, na przygotowa­
nie ich do klass gimnazjalnych, oraz i na zupełne ich 
utrzymanie i edukacją z nieodstępnym dozorem. O 
czem interesowane osoby uwiadamiam.

5,137 (11,115) KI. Chr. Broniewski.
— Przełożony Szkoły Męzkiej prywatnej, ma za­

szczyt zawiadomić Szanownych Rodziców i Opiekunów, 
iż zakład swój przeniósł z ulicy Marszałkowskiej na 
Daniłowiczowską Nr 617, do domu zwanego bibliote­
ką Załuskich. Prócz zwykłego dotychczasowego pro- 
grammu, otwieram obecnie dla zupełnie początkują­
cych dzieci nowy oddział, którego bezpośredni kieru­
nek obejmuje P. Jan Kamiński, autor dziełka „O spo­
sobach uczenia czytać11 i uczyć będzie małą dziatwę 
podług metody poglądowej i metody tak zwanej dora­
źnego czytania. Zapis uczniów tak przychodnich jak 
i peńsjonarzy rozpocznie się z dniem 1 Sierpnia, 
a kurs nauk z dniem 18 Sierpnia r. b. Przy szkole bę­
dzie urządzona gimnastyka.—Jan Nepomocen Durecki.

(2—4) ’ — 5,093—
. Wody mineralne naturalne. — Mam honor za­

wiadomić Szanowną Publiczność, że otrzymałem świe­
ży transport wód Obersalzbrunn i podpuszczkę Reinerc- 
ską dla przygotowania serw'atki, posiadam również 
prawdziwy kwas mleczny, na ten sam cel używany. 
Przepisy otrzymywania serwatki, za pomocą pod­
puszczki i kwasu mlecznego udzielam na żądanie bez­
płatnie. Z wód szczawnickich w tych dniach otrzyma­
nych, mam następujące źródła: Józefiny, Magdaleny,

Stefana, Szymona, Waleryi i Wandy. Wodv egerskie, 
m n'a -ych k 'n)i()nkach w przyszłym tygodniu nadejdą. 
1. Heim ich włcisciciGl fiptcki, w clomu Wtro jBrunwoj 
dawniej Petyskusa, róg ulicy Wierzbowej i Senator, 
skiej, obok kościoła S. Antoniego. —5128 (11354)

— Na rogu Grzybowskiego placu i ulicy Twardej, 
wprost kościoła Mszystkich Świętych, otworzoną zo­
stała przed kilku dniami cukiernia, pod firmą Anto­
niego Coray, który przez długi czas zarządzał kil­
koma reputowanemi tego rodzaju zakładami. W cu­
kierni p. Coray, urządzonej z komfortem, ustawionym 
jest dla amatorów billard, tudzież znajdują się prawie 
wszystkie pisma perjodyczne u nas wychodzące, oraz 
kilka zagranicznych. Otwarcie tej cukierni przez zna­
jącego dokładnie swój fach, będzie dla okolicznych 
mieszkańców rzeczywistą dogodnością. — 5144—

   i

Ostatnie W iadomości Polityczne.
Dochodziły nas wieści o rzeziach dokonanych w pier­

wszych dniach b. m. na Kandji przez Turków, ale 
byliśmy ostrożni z podawaniem wiadomości, jakiej 
sami nie wierzeliśmy. Od trzech lat jak sroży się za­
cięty bój kandjotów przeciw turkom, namiętności 
przezeń wzbudzone przenikły wszystko w ogrom­
nych rozmiarach i przesadzały z jednej strony krwa­
we obrazy, z drugiej zapewnienia o stłumieniu po­
wstania. Kilka faktów jednak niezaprzeczonych od­
bija rażąco na tle kłamstwa. Jakibądź udział miały 
w tej  ̂sprawie pomoc i zaopatrywanie funduszami po­
wstańców z zagranicy, insurrekcja zajmując najsilniej­
sze stanowisko i rozporządzając bohaterami nielękają- 
cymi się śmierci, znużyła i zdziesiątkowała armię 
turecką... stawiła zuchwale czóło pojednawczym ofia­
rom wielkiego wezyra, który musiał powrócić do Kon- 
stantypola, po długiem a bezskutecznem wyczekiwa­
niu przyjęcia jego propozycji. Insurrekcja ta, pomimo 
że dziś ogranicza się do kilku ledwie dystryktów i że 
pozbawioną jest po największej częśęi najpotrzebniej- ■ 
szej broni, zdaje się, że utrzyma się do zimy w swo­
ich ostatnich okopach. Spodziewano" się, że znużenie 
i nędze sprowadzą napowrót do Kandji tysiące ro­
dzin, które się schroniły do Grecyi i którym przy 
najlepszych chęciach gościnności nie można nastarczyć 
czy to pracy, czy wsparcia, celem zatrzymania ich 
tamże przez czas nieograniczony. Kilka pojedynczych 
rodzin wróciło rzeczywiście na pakiebotach austrjac- 
kich, i wtedy to rozeszły się wieści o mordach do­
konanych przez baszibozuków (wojsko nieregularne) 
pod warownią Kandji. Pasza Konstantynopolski za­
przecza rzeczywistości tych mordów, ale nadaje im cer 
chę walki z zasadzek, walki wieśniaków chrześciau 
przeciwko właścicielom muzułmańskiego wyznania’ 
którzy przybyli odbierać czynsze dzierżawne. Wedlu" 
listów odebranych tak z Konstautynoopola jak z Aten” 
turcy nie ponieśli strat żadnych, podczas kiedy ze­
brano jakie pięćdziesiąt trupów rozsianych tu i owdzie 
po polach. Widoczna rzecz, że byli to ludzie bezbron­
ni, którzy nie próbowali nawet bronić się przeciwko 
żołnierzom tureckim. Listy powyższe jednozgodnie 
winę tych zabójstw i rzezi przypisują baszibozukom, 
tak samo, jak rapporty konsulów zagranicznych 
w Kandji.

Półurzędowe dzienniki francuzkie zapewniały, że 
rząd Napoleona III był zupełnie obcym wszystkiemu, 
co dotąd zaszło w Hiszpanji, tymczasem w Madrycie



panuje najsilniejsze przekonanie, że jest przeciwnie. 
Wiadomo, że od sławnego pronunciamenlo jenerała 
Prima, gabinet tuileryjski śledził bacznem i czujnem 
okiem, za wszystkiemi krokami wychodźców, i że jego 
częste ostrzeżenia były nader pożytecznemi rządowi 
hiszpańskiemu. W wypadkach które świeżo zaszły, 10- 
la jego była ważniejszą niż zwykle.

Dziennik „Liberte“ zajmuje się pruską notą z d. 17 
Czerwca odczytaną w Izbie włoskiej przez Lamarmoię. 
Grirardin nie poprzestaje na jawnem onej znaczeniu, 
ale domyśla się, że Prussy z Włochami zawrą, a może 
już zawarły tajemne przymierze, mające na celu od­
dać Prussom port Tryestyński, a Włochów wprowa­
dzić w posiadanie Rzymu. Czas zatem, według zdania 
p. Girardin‘a, zerwać ten związek Pruss z Włochami 
przez wycofanie wojsk francuzkich z Rzymu.

(Ind. Belge, Neue Pr. Ztg, Nordd. Allg. Ztg).

§ Z A R A D A
Jeżeli powiem: pierwsze  w alfabecie;
Drugi rozdziela; dzielą drugie trzecie;
Czasami znowu drugie trzecie jecie,
Z pewnością wszystkie  zaraz odgadniecie.

(Znaczenie zeBzłej Szarady, Żyłka). _______

I

KANTOR GŁÓWNY LOTERJI
H B Ó Io POLSKIEGO,

na Krak.-Przedm., na prost b. odwachu 
na Nowym Świecie, w domu Hr. Stadnickiego. 

Uprzedza Osoby zaszczycające go swojem zaufa­
niem, iżby się z kupnem Losów do 1-ej klassy no­
wej 111-ej Loterji, pośpieszyć raczyły, gdyż ciągnie­
nie takowej rozpocznie się w następny C zw a rtek  

1 czyli dnia 25 Lipca (6 Sierpnia) 1868 r
Osoby na prowincji zamieszkałe, mogą jak  zawsze 

liczyć na śpieszną i akuratną usługę.
M au rycy  N elk en .

(2 — 5) —5106 —(11,553)

Śledzie P o czto w e,
P o r te r  i P iw o  Angielskie (słodkie i gorz­
kie, wszelkie gatunki AAin, I le l lb u te so w  

i T ow ary  K o lo n ia ln e , poleca Handel E. S p r in ­
gera , przy ulicy Śto-Krzyzkiej i róg Szkolnej Nr 1328. 

(2 8 -3 0 ) -3 5 3 2  —(8234)

PO JU T R Z E  K U P  J E R

w  dniu 23 Lipca (4 Sierpnia) 1868 r , o fc^ZińfB 
A B  loej z rana, w Wydziale Iszym Trybnnam Cywdne; 
elsaSB an w Warszawie, sprzedaną będzie A IE R l L itw  
M & fes M O Ś Ć  pod Nr 513 w Warszawie położona, przy­
nosząca dochodu rocznie około Rs. 1,000. Licytacja zacznie 
sTę od summy Rs. 5,733 Kop. 33’/,. Wadjnrn Rs. 1,200 Wa- 
ru n ti przejrzane być mogą w K ancelhrji P i s a r z a  TryLunalu, 
i u Józefa Naimskiego, Patrona p r z y  Trybunale Cywilnym 
w Warszawie pod Nr 649. Jó z tf N a i ms k i , Patron.

:(3—3) —4912 —(D. W.)

TYNKTURA NA PLUSKWY!!! I
Najpewniejszy środek na zupełne wyniszczenie tego %  

rnlinntwa z i1 h zarodkami. C
P B Ó s a U K  A A B O B 1 C T W O H  |

głównie na tak zwane karaluchy, prusaki i francuzy, K  
w skutku przewyższający o wiele Proszek Perski. Jest g  
do nabycia'w Ssładzie Głównym Zapałek i innych wy- 
robo w chemicznych W. Dzigiewskiego, róg ulicy Sc- f [  
natorskiei i B ie lań sk ie j, dom Lóweuberga, Nr 467a.

W tymże Składzie znajduje się PRO -ZEK PERSKI, 
TRUCIZNA na myszy i„szczury, BIBUŁA do trucia 
much i BENZINA do wywabiania plam. 

m  (5 — io) 4670—(5561) ^

L O S Y
do lszej Klassy m e j  Loterji, są do nabycia w Kantorze 
przy Księgarni A K A R LSBA D A , ulica Przejazd i róg 
Leszna. CZATELAIA Polska i Francuzka przy tejże 
Księgarni ciągle najuowszemi dziełami pomnażaną zostaje.— 
Tamże przyjmuje się prenumerata na „ K u rje r  W a r  
a z a n a k i "  ( i - i ) — s i a i — (i  1 565)

k a w i a r n i a
znana od la t dawnych pod firmą A. B a u tz . a od lat 12 
M. O b ręb sk i, egzystująca przy uucy Długiej, pod łjrenj 
556 , w domu P. Diikerta, gdzie mieści się Instytut Wod 
Mineralnych, przeniesioną została na ulicę Bielańską, pod 
Ner 609 , nowy 14 , czwarty dom od rogu ulicy Długiej.

(9—30) 4423 (l 0,22 4]

i mi  gir n i p
ta k  z iv a n e iu  „PO D  R t’lŻ 4 “

Przy ulicy Niecałej w domu Pana Psarskiego, tuż 
przy nowo otwartem wejściu do Ogrodu Saskiego, 
dostać można:
RO STBEFU tak na śniadanie jak i na kolacje 

oraz Kotletów wołowych, Polędwicy z rożna i t p 
KURCZĘTA i R A K I po angielsku i po pol­

sku.
O BIA O A  A la carte, po kop. 10 za porcję. 
Wszelkie potrawy objęte ji»€llosi»i»eil» i trunki 

a to po cenach prawie kupieckich. Kawa za śmie­
tanką i Herbata, codziennie rano i wieczór.

Wszelkie obstalunki tak w miejscu jak i na miasto 
z a k ła d  powyższy w każdej chwili przyjmuje.

(7_30) —4965—(11,163)

Od lat 2Ostu istniejąca GASTROSO- 
M J A  przy ulicy Bielańskiej pod Nr 596, 
pod „Z łotą  R y b b ą ,“ dziś przeszła na 

własność K a z im ie r z a  S., którego staraniem będzie, aby 
w każdym czasie dla wygody i pożytku Szan. Publiczności, 
były P r z e k ą s k i z im n e  i {jurące, oraz w każdą 
Niedzielę i Czwartek E la U i, porcja Kop. 71/,. O biady  
pojedyncze po Kop. 20. Wyż wymieniona Gastronomja po­
starała się także o dobre i zawsze świeże, wprost z lodo­
wni PIW O , t. j. B a w a r sk ie , O w sia n e  i Z w y­
cza jn e; oraz T r u n k i wszelkiego rodzaju, sprzedawane 
częściowo i w massie. Polecając się Szanownej Publiczności, 
uuraszam o łaskawe względy nadal.— K. S.

(2 — 3) — 5059—(11435)

R E S T A U R A C J A
mieszcząca się od lat wielu w domu przechodnim dawniej 
Roeslera, dzisiaj Wgo Piotrowskiego, przy ulicy Krakowskie- 
Przedmieście pod Nr 451, na lm  piętrze, przeszła obecnie 
na własność moją. Będąc sam uzdolnionym Kuchmistrzem 
i rozumiejąc swą sztukę, urządziłem po odnowieniu i od­
świeżeniu lokalu: ŚWIABANflA, O B J AHA i K O ­
LA C JE, w sposób najdogodniejszy dla każdego konsumen­
ta, składające się nie z jednostajnych potraw, jak  to najczę­
ściej ma miejsce, lecz przeciwnie, pozostawiając dowolny 
wybór gościom na porcje, podług życzenia i apetytu, a to 
po najprzystępniejszych cenach, z czem mam zaszczyt pole­
cić się Szanownej Publiczności. R- A. A l o lsk i.

(2— 6) — 5012 — (11346)



— Wystawa obrazów ś.p . Simmlera w pałacu hr. Po­
tockich, otwarta codziennie od godziny l le j  rano do 
7ej wieczorem. Wejście kop. 15.

CZYTELNIA BEZPŁATNA w Bibliotece Głó­
wnej, otwartą, jest z wyjątkiem Czwartków, Niedziel i Świąt 
codziennie od godziny 9-ej rano do 2-giej po południu.

MUZEUM SZTUK PIĘKNYCH, w Pałacu Ka- 
zimierowskim, w pawilonie na lewo, we Czwartki i Nie­
dziele bezpłatnie, od godz: loej rano do 2 ej po południ.u.

PRZEDSTAWIENIE HUMORYSTYCZNE,
z muzyką i śpiewami, II Z I Ś  i codziennie, w Restaura- 
CJ1 A. Scholia, przy ulicy Marszałkowskiej, Nro 1379.

,  ~  Szwajcarska. Dziś i codziennie HON-
YERT Krolewsko-Pruskiego Dyrektora muzyki z własną, 
z 60 osób składającą się orkiestrą, z Berlina. — Początek o 
godzinie 6% , wejśęie 20kop. (We Środę i Sobotę na SYM- 
FON.IE wejście 30 kop./ _ 33 6 6 - ( 8 0 3 2 )

Bziś na Benefla Aleks. Schulz nadzwy- 
czajne przedstawienie, z zupełn ie nowym  
program mcm:
a belden Holzliaeker, po raz pierwszy.— 
8) Oie 'Toeliter Pliaraonis, po raz pierwszy.— 3) 
K arlehens Liebe, po raz pierwszy, panna Kraft przed­
stawi rolę Karlclien, nakoniec na żądanie: 4) Ber 
Handelsjude, z dodatkiem pieśni B»s Glóchlein. 
Początek o god. J i pół. (2— 2 ) - 5 1 1 5 -

Program na jutro: I) B ie Toeliter Pliaraonis — 
8) Ule B urgenielsterw alil won Wr&hwin- 
kel —3) K arlehens Liebe. Aug. SCHULZ

—  5145  —

T H U P P A  Ś P I E W A K Ó W  Nie- 
—  _  mierkich Pana Plambeck, dziś i codzien­
nie przedstaw ienie w A lkazarze, w Ogrodzie, a 
w razie niepogody w sali.— Początek o godz 7%. — 48 0 2  — 

Program na dziś: 1) Bas war Ich.—8) Aus Lic­
he zur K unst.—3) Coeurbiibe.

Program na jutro: 1) Eigensinu. 8) Slngottge- 
lohen —3) Wenn die Preussen helm  wiirts 
ziehcn, po raz pierwszy. —5 1 4 1 __

Dziś i codziennie wieczorem, w Ogrodzie 
ELDORADO, przy ulicy Długiej pod Nr 5 8 6 B, 

Przedstaw ienie Franeuzklch Komicznych 
Śpiewaków. Początek Orkiestry o godzinie “ej, a Przed­
stawienia o godzinie 8ej. W razie niepogody, Przedstawienie 
odbędzie się w sali. (11—25) —4840—(8267)

t e a t r  r a p p o ,
dzis 1 codziennie, na rogu ulic hr. Berga i Włodzimierskiej 
Początek o godzinie 8 wieczorem. ( 1 7 ) _ 4626—

Na Placu Nalewki, wprost Cukierni, dziś i 
codzień, od godziny lOej rano do loej wieczo­

rem , ARTYSTYCZNA P A N O R A M A  L. Żu 
liekiego, Wejście Kop, 15. Dzieci płacą połowę.

— 4787 —(10876)

W dniu jutrzejszym w Lokalu po niegdyś 
Laśkiewiczu, przy ulicy Długiej i Podwal, 
Nr 590 ZACISZE zwanym, Orkiestra 
pod dyrekcją Pana Karola Platera, wykona 

najnowsze utwory. Wieczorem zaś ogród świetnie uillumi- 
nowanym będzie.—Gospodyni Zakładu poleca się Szanownej 
Publiczności, z doborowemi potrawami, ^przekąskami i z wy. 
stałem prosto z lodu Piwem Bawarskiem.

ANIELA BRZEZICKA.
C — I) — 5134— (71,6

>

Znalezioną we Środę, t. j . dnia 17 (29) b. 
wWBĘp Uli?y, Miodowej, BROSZKĘ

.. 7 ! odebrać można w domu pod Nr.
2324 przy u icy Dzikiej, na drugiem piętrze, u Rządcy domu. 

11— , 1 —5139— (11,621)

w aa?! aasfif&iaiaaKfff
na Nowym Świecie, wprost ulicy Śto-Krzyzkiej 

Baiś nu kolację Pieczeń barania.
>-  Jutro  na śniadanie Pieczeń wołowa.

W  każdej porze wszelkie dziennym iadłospi- 
« sem objęte Potrawy.
/  Obiady po Kop. 25 i 3 0 , od godziny lej do 4ej: po ’
> Kop. 50, od godziny 2ej do 5ej.

Od godziny sej z rana KAWA ze śmietanką i H E R - '
^  BATA.— MLEKO prosto od krowy, rano i wieczorem. 1

> Przyjmują się Obstalunki na miasto.
—4738— (3374)

WINOGRONA WŁOSKIE,
codzień świeże nadchodzą do Składu Ant. Step- 
kowgkiego. (1— 31) —5142—(11.4461

TEATR W IELK I
D Z I Ś :

Balet: Esmeralda. (Główną rolę przedstawi Panna 
Kowalska).

TEATR WIELKI, Ju tro  na wyspie w Łazienkach- 
Napój M iłosny (część l-go aktu). — lllvertisse- 
m ent.— Małżeństwo przy latarniach. - Tań­
ce Perskie. Zacznie się o godzinie 7 '/j .— W razie nie­
pogody w Teatrze Wielkim Orfeusz w piekle. Zacz­
nie się o godzinie 8-ej.

TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro: Ćlteę sobie 
poehulać.

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
___________  Dui» 1 Sierpnia 1868 r.

Monety I Papiery.
Pół imperjały Rosyjskie rs. 6 k: 10 
Dukaty Holenderskie rs: 3 k: 45 
Obligi skarbowe 100 rs:, (oprócz kup:) 
Listy Zast: 3 okresu, I  s. za rs: 100. 
Listy zast: 3 okresu, II s., za rs: 100 
Listy likwidacyjne za rub: sr; 100 
NowaRos: pożyczka prem: z r: 1864 

» „ „ z r: 1866
Bilety Banku Cesarstwa z r: I860 
Akcje Drogi żel: War: Wied: za sztukę 
Akcje Drogi żel: Warsz:-Bydgoskiej, 
Akcje Głów: Tow. Rus: Dróg żelazn: 
Akcje Drogi żelaznej W arszi-Tercs: 
Obligacje kolei Żelaznej Terespolskiej 
Akcje Fabryczno-Łodzkie . . . .

Żądano Płacono
Kuble i kop: sr.
— _ — . __
83 57 83 17
77 57 77 17
68 33 67 83

132 50 131 75
132 50 132 —
— — — _
67 25 —
60 67 60 _
— —-
90 _ 89 ___
— 88 50
_ i — —

Od Likwidacyjnych kop: 67%.
Berlin. Weksel 100  tal: 2 m. 121 — 1202/,.
Londyn. 3 M. 1 funt st: rs: 7 k: 43— rs .7  k. 42 
P a r y l  Woksel 2 m. za 300 fr: rs: 88 k. 8o rs. 88 k. 5 0 . 
IViedeii Weksel 2 m. za 150  w. a: rs. lo a 1 , _ rs. 1 0 8V3

73

Ceny Targowe W arszaw ikle. _  Dnia 3i Lipc#
płacono. Za korzec pszenicy od rs: 6 k: 50  do rs. 7 koo 
72; żyta od rs: 4 k: 65 do rs: 5 k: 10; owsa od rs: 2 k. 
77 do rs: 3 k: —; gryki od rs: — kop: — do rs: — k- — 
kartofli od rs: i kop: 50 do rs: 1 kop: 80.

Okowity płacono dnia 3 l ;go Lipca za wiadro od rs.
4 k. 19 do rs. 4 k: 23 za garniec od rs: 1 k: 36, do rs: 1 k. 38

_W D rukarni K ur/era W arszaw skiego .-Z a pozwoleniem Cenzurv Rzadowei - ______________ _
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Kronika Zagraniczna.
• -  Magdeburska Gazeta donosi z Schónbeck pod 
d. 19 b. m. o pojawieniu się tam trychmozy, na którą 
Zachorowało dotychczas 62 osób, a najwięcej kobi e .
Pochodzi to ztąd, że k u p u j ą c  kosztują surowe mięso
lub słoninę wieprzową. Chociaż to małe kawałeczki, 
jednak pamiętając że w łucie mięsa wieprzowego znaj 
duie sie około 1,000 trychin, i że każda z nich wpro­
wadzona w kanał trawienia, rodzi do 1,000 podobnych 
żyjątek, możemy sobie wyobrazić co się dzieje w cz 
wieku dotkniętym chorobą trychmową. I rzy y 
Schónbecku lekarz dworu z Wiednia Dr Flamm, dla 
czynienia naukowych spostrzeżeń nad trychinozą. 
Bawi tam i lekarz amerykański w tym samym celu. 
w Ameryce po raz pierwszy spostrzeżono teraz tę cho- 
robę.

—  Na ostatniem ogólnem zebraniu komitetu opie­
kującego się szkołą w Tuluzie, wybranym został na 
prezesa tego komitetu pułkownik Mondam. Jest to 
prezes sądu korpuśnego wojskowego w Tuluzie, byty 
minister wojny w Serbji, który stworzył i uorgamzo- 
wał dzisiejszą armję serbską i zarazem jest pułkowni­
kiem inżynierji w nowej służbie. . .

— Prussy układają się z Portugalją o nabycie 
W Afryce wschodniej powyżej Port-Natal małego pipa 
nadbrzeża u przystani Delagoa, na stacją dla swoich

okrętow gajcrjj 0brazów deputowanego Henry­
ka Didier, który zapisał cały swój majątek literatom, 
a w ich rzędzie i Aleks. Dumas‘owi synowi, przyniosła
piękną sumkę 492,000 fr. .

— Wvdziai towarzystwa gospodarczego w Wiedniu, 
przygotow uje utworzenie zakładu gospodarskiego dla 
dziewczyn dorosłych i kobiet, jako też środki do 
przeprowadzania tego praktycznego przedsiębierstwa. 
Czego kuchnia, dwór, stajnia, pole, ogród, potrzebuje 
dla 'zachowania, polepszenia i kierownictwa, to ma 
być w szkole tej wykładanem; tutaj kobiety powinny 
pobierać naukę sadzenia jarzyn, hodowania drz.ew 
owocowych, ptastwa domowego, gospodarstwa, nab a- 
łu jedwabnictwa, pszczolnictwa i t. p. Przeprowadze­
nie tej pięknej myśli, może wielkie za sobą pocią­
gnąć korzyści dla gospodarstwa wiejskiego.

— „Kurjer Stanów Zjednoczonych Północnej Ame­
ryki* donosi, że słynna artystka Ristori, stanowczo 
na wystąpieniach na drugiej półkuli, kończy swą kar- 
jere Dnia lOgo Czerwca, mówi tenże Kurjer, p. Ri- 
stori wystąpiła po raz ostatni w sali Steinway’a, 
w koncercie deklaniacyjno-muzyczuym, urządzonym 
na cel dobroczynny. Niepodobna było stosowniej za­
kończyć szeregu tryumfalnych wystąpień, jak ofiarą 
na wsparcie biednych; wspomnienie też olbrzymiego 
talentu włoskiej tragiczki pozostanie w pamięci Ame­
rykanów opromienione aureolą niewieściej litości.

— Ogrodnictwo w Niemczech, pisze „Opiekun Do­
mowy*, znajduje się na stopniu takiego rozwoju, o ja­
kim my nie mamy wyobrażenia. Tak naprzykład mia­
sto Erfurt w Prussach, liczące około 36,000 mieszkań­
ców, posiada 37 zakładów ogrodniczych, handlujących 
kwiatami, warzywami i nasionami. Zakłady rozsyła­
ją  corocznie około 400,000 egzemplarzy swoich ka-

Rok 1868.

talogów, a ich produkcja roczna wynosi 51,000 kóp 
ogórków, 50,000 kóp rzerzuchy, 21,000 kóp kapusty 
kędzierzawej (Wirschkohl), 10,000 kóp kalafjorów, 
9,000 kóp kalarepy, 8,000 kóp porów, 5,000 kóp ka­
pusty białej, 4,000 kóp kapusty czerwonej, 2,000 kóp 
selerów, 380 centnarów szparagów i t. d.

— Fabrykacja bawełny w Anglji, po ustaniu wojny 
amerykańskiej, która tak szkodliwie na nią wpłynęła, 
znowu do olbrzymich wzrosła rozmiarów. Obecnie we 
wszystkich trzech połączonych królestwach Wielkiej 
Brytanji furczy 36 miljonów warsztatów, wyrabiających 
przędzę bawełnianą. Dostarczają one codzień (licząc 
na dzień 10 godzin pracy), około 64 miljonów angiel­
skich mil, czyli około 98 miljonów wiorst; zatem ilość 
przędzy otrzymywanej co minuta, dostatecznąby była 
do otoczenia nią kuli ziemskiej cztery razy.

— Francja według ostatnich obliczeń ma 38,067,074 
ludności. W tej liczbie znajduje się 19,014,209 męż­
czyzn a 190,529,651 kobiet. Ludność zatem kobiecą 
o 48,000 nięzką przewyższa. Mimo tej przewyżki na 
4.550 przestępców kryminalnie ukaranych znajdo­
wało sie tylko w ubiegłym roku 698 niewiast. Karę 
śmierci poniosło 19 mężczyzn, a tylko 3 kobiety. Ta­
kowe statystyczne dane przynoszą zaszczyt płci pięk­
nej we Francji.

— Nowe czasopismo muzyczne, zaczęło niedawno 
wychodzić w Lipsku, pod tytułem „Tonhalle“ pod re­
dakcją Doktora Oskara PauPa.

— W Celle-Saint-Cloud zmarła mając lat 50, Józe­
fa z Ederów Vieuxtemps, żona słynnego, a znanego u 
nas przed laty skrzypka, Henryka Vieuxtemps.

— Amerykański aktor Edwin Booth, rodzony brat 
tego który zabił Lincolna, występując niedawno w Bo­
stonie, w tragedji Rzekspira „Ryszard H I“ , kazał so­
bie zrobić przepyszny kostium królewski z przybora- 
mi, kosztujący 80,000 dolarów (75,000 rs.), korona i 
łańcuch były prawdziwe.złote, miecz i puginał nasa­
dzone kosztownemi kamieniami. Coś podobnego mo­
gło się trafić tylko w Ameryce, bo ona posiada naj­
obfitsze kopalnie złota, i najzdolniejszych exploata-
torów. . ■

— Przed kilku tygodniami sprzedano przez hcyta- 
cyą księgozbiór Brunetta w Paryżu. Mnóstwo miło­
śników ksiąg starych, a głównie Anglików zbiegło się 
tutaj i płacono rzadkie dzieła po bardzo wysokich ce­
nach, do czego przyczyniła się niemało bogata i wspa­
niała oprawa. — Źa powiastki i uowelle Lafontaina 
wierszem (Amsterdam 1762 r. 2 t.) zapłacono 7200 
franków. Dzieła dramatyczne Corneilla (Paryż 1706 r. 
10 tom.) za 4100 fran. Miłostki Pasterskie Dafnisa 
i Chloi z miedziorytami przez Audrana 6000 fr. Pierw­
sze wydanie Telemąka (1717 r.) 2200 fr. Machiayellego 
rozprawę o pokoju i wojnie (1544 r.), własność niegdyś 
Franciszka I  króla Fraucyi za 5000 franków; Za pasz­
kwil z 7-miu kartek złożony („Epistre envoyće au tigrę 
de France11) wymierzony przeciw kardynałowi lotaryn- 
skiemu, którego .ten jedynie egzemplarz znany jest 
bibliografom, 2400 franków. Jakiemu ów paszkwil 
ulegał wówczas prześladowaniu, dość powiedzieć, iż 
księgarz u którego znaleziono jeden egzemplarz został 
skazany na powieszenie. Za cały, niezbyt wielki księ­
gozbiór zapłacono 291,000 franków.

New-York słynie podług starej gazety „Euro­
pa" z posiadania największego i najpiękniejszego



parku na świecie. Teu sam budowniczy, który się pod­
ją ł nakładu i przeprowadzenia tego parku, obecnie 
tamże ma zbudoWąć największy i najdłuższy most na 
M iecie, ażeby przez Hudson przeprowadzić komuni­
kacją między New-Yorkiem i Brooklyn, która teraz 
jest tylko drogą wodną. Rozległość mostu ma wynosić 
'1000 stóp, położenie nad poziom morza 130 stóp, a ca­
ła długość około 2 mile angielskie. Ten wiszący kolos

pręty.

P rzejechali do W a m a w j'i

Breitenwald Antoni ob. z wsi Rzem ejdzic; B agniewski Ju l- 
Jan jeom etra  z Łowicza; Dem bowski P io tr ob zT o k ar; G rodz­
ki Alfred ob. z W ędrogowa; K ałuaki Ja n  ob. z Grójca; Ko­
walski Julj&n jeo m e tra  z Łęczycy; Majewski Am broży ob. 
z W ałówie; Piwnicki S tan isław  ob. z K ikoła; R a ty ń sk iL u d - 
wik ob. z Łom ży; R udnicki Jó ze f ob. z wsi B iesiekierza; Sa­
wicki K azim ierz ob. z Krem pie; Sędzim ir Ju ljan  ob. z wsi 
ż b rezn ica ; żap o lsk i Jó z e f  ob, ze Skierniewic.^

W yjechali z U n razan  j:
Hr. Grabowski M ichał ob. do wsi T urny, H aipern  H enryą

ob. do Litkowic: fłowicki W ojciech ob. do wsi Grodna; Kry- 
sztofowicz M ikołaj ob. do wsi Leśnictw o; Karczewski W itold
ob. do P iekar; Miechowicz W ładysław  ob. do wsi Badowe- 
Kłody; Radyszkiewicz Ireneusz ob. do wsi W ilczogura: Ta- 
baczyóski Teofil ob. do P łocka; T u cho łka  W ładysław  ob. do 
wsi Antoniec; W odzyński W ładysław  ob. do Pu łtuska.

W iadomości L iterackie .
— Klony, N r 140, wyszły z druku  i z a w ie ra ją ;  T aje- 

mnice serca, Powieść J .  Zacharyasiew icza (c. d .j; Święto- 
krzyzkie no tatk i z podróży, p. Edw: Chłopickiego (c. d.); O 
wychowaniu muzycznem, p. W ł. W iślickiego (dokończenie); 
Pow iastki Antonio T rueby, p rzek ład  z hiszpańskiego 8. I).: 
B raw a  do nieba (dokończenie); Pośm iertna wystawa obrazów 
Józefa  Sim mlera, p. A. L essera  (dokończenie); K alendarz 
Zwyczajowy A. Zaleskiego: L ipiec, p. K. W ł. W ójcickiego; 
A leksander F re d ro : Studjuńi biografiezno-literackie: p, F r: 
H enryka  Lew estam a (c. d.); L is ty  J . I. K raszew skiego (Li­
piec); Przegląd  polityczny; Od R edakcji; Ryciny: O brazki 
W iejskie (podług szkiców Tyssona): Tańce w chałupie; (R y­
sę,wał na drzewje F . {(pstrzewski; rytoyyąno w drzew orytui 
Kłosów): ‘Przemysł uliczny W arszawy, rysow ał W . Gerson:

Szczotkarz; (Rysował na drzewie W . Gerson: rytow ał F. Za­
błocki); K alendarz Zwyczajowy, uk ład  i rysunek Antoniego 
Zaleskiego: Miesiąc Lipiec, (rysował na drzewie A . Zaleski, 
rytowano w drzeworytui Kłosów); Przem ysł uliczny W ar­
szawy, rysow ał W . Gerson: Szklarz, (rysował na drzew ie W. 
Gerson, rytow ał F . Zabłocki)'.

podtrzymywanym będzie przez cztery pręty, mające 
Y4 cali średnicy, które przechodzić będą przez wieże
granitowe na 350 stóp wysokie. Szerokość mostu bę­
dzie tóka, że w środku będzie miejsce dla pieszych, la 
pó obu stronach dwie konne drogi żelazne i dwie dro­
gi dla zwykłej konnej komunikacyi. Koszta budowy 
oznaczone są na 6 milionów dolarów.

— W połowie miesiąca Listopada r. b . przedsię­
wziętą będzie kosztem rządu augtrjackiego wyprawa 
do Azji Wschodniej i Ameryki Tółuclniowej, Która po­
służyć ma nietylko do zawarcia traktatów handlu i że­
glugi, jako też założenia ajencji handlowych, ale także 
do zbadania produkcyjnych i konwencyjnych stosun­
ków krajów zwiedzanych, ażeby dla krajowego prze­
mysłu, handlu i żeglugi uzyskać nowe targowice i dro­
gi odbytu.

— Okropny obyczaj palenia wdów bramińskich po 
zgonie mężów nie został jeszcze w zupełności wytępio­
ny w Indjach Wschodnich, pomimo całą władz angiel­
skich czujność; lubo dziś nader rzadko i z wielką 
skrytością praktykowany bywa. Donoszą o takim wy­
padku ostatnie gazety angielskie; miał on miejsce 
w okręgu Kawńpur, w prowincji Allahabadu. Kara 
była też Surowej; z czterdziestu i jednej osób w wy­
stępku tym uczestniczących, trzydzieści' skazano na 
deportację dożywotnią (na wyspy odludne w zatoce 
Bengalskiej), a jedenaście na pięć lat więzienia.

— W tych dniach opuściło prassę d rukarską dziełko p. t.: 
„Książka do czytania, zawierająca przedm ioty dzie­
ciom najpotrzebniejsze, przez J. E lsenberga, wydanie d ru­
gie poprawione i znacznie powiększone." — Sprzedaje się 
w K sięgarni M ichała twluekaberira, na Krakow- 
skiem -Przedm ieściu, po kop. 25 za egzemplarz. _ r )108—.

Księgarnia Gebethnera i Wolffa,
W W A R S Z A W I E ,

otrzym ała na gkład łtlónny  następujące Aleksan­
dry M arczewskiej dziełka:

„Terenia skow ronek 1 s ie ro tk i “  Dwie po­
wiastki. W arszaw a 1865. Kop. 40 .

W yjątek z powieści p. t. „Żyd chrześcijanin .“ W ar 
szawa 1868. Kop. 30.

Książki powyższe znajdują się do nabycia we wszystkich 
znaczniejszych księgarniach w W arszawie i na prowincji.

(’—3) —5124 —

\n k in d em  K sięgarni i Składu Aut 
Muzycznych 

t K l I K T H A E lU  I  W O L F F A
W W A R S Z A W I E ,

wyszło nowe dzieło p. t.: '

„Przewodnik wychowania,”
przez -p iy t ł /  w ł

IIBSfBfHA WERAICA,
W arszaw a 1868 . Cena Rs. 1 Kop. 20 .

K siążka powyższa je s t  do nabycia w znaczniejszych K się­
garniach w W arszawie i na  Prowincji. (2—3 ) — 4922—

D O N IE S IE N IA ,

K apelusze męzkie cylin­
dry czarne jedw abne, filcowe 
czarne, bronzowe, szare i sk ła­

dane tybetowe w najnowszych fasonach. P a ra so ­
le, Łaski, K raw aty 1 Szaliki, oraz P e r ­
fumy angielskie i francuzkie, Pomady, My 
d la i H arm onje ręczne w różnych wielkościach 
i t  p. artykuły; otrzym ał H andel Leonarda Ko 
Walewskiego, wprost b. odwacliu na  Krakow- 
skiem -Przedm ieścin, N r 445, z którem i p o lecas ięp o  
bardzo nizkich cenach.

(2—6) -5003 — (11,361)

Istniejący dotąd w nałacu K rasińskichIII'I U
przeniosłem  do własnego domu, N r ło n o w y  (1613 
dawny), przy ulicy Żurawiej, p iąty  dom od placu Śgo 
A lexandra po prawej stronie, i mam zaszczyt polecić 
się względom Szanownej Publiczności, i donieść, że 
posiadam  znaczny zapas tak  nowych, jak  używanych 
G arniturów , k tó re  po cenach najprzystępniejszych 
wyprzedaję. Adam L e n a n e n i e z

(u  —l*j —41 26 —(07 79)



S p a d ły  z e ta tu  U rzęd n ik , p o sia d a jący  R u b . sr. 
' . f t W d r  2,500, życzy Sobie w ejść w ja k i  pew ny in te re s .
D o k ład n e  w iadom ości o ro d z a ju  in te re su , m o żna sk ła d a ć  u 
R ządcy  dom u pod N r 1271 p rzy  u licy  N ow y-Św iat, n a p rz e ­
ciw gm achu  b Izb y  O brachunkow ej. (1— 3) — 5 1 3 6  — 110646)

BRZYTWY ,,ARMY-RAZORS~“
są  je d y n ie  do n a b y c ia  w Składzie Łeweiitala, G łó w ­
nego A g en ta  n a  K ró lestw o  i C esarstw o. K a ż d a  B rzy tew  b- 
p a trz o n ą  j e s t  i irm ą : „ J o h n  H eiffo r S h effie ld "  z je d n e j, i 
E. M. A u s tr ic h  z  d rug ie j s tro n y . O bsta lunk i z C e sa rs tw a  i 
z P row inc ji a k u ra tn ie  z a ła tw ia  S k ład  pow yższy  pod  N r s u B  
p rzy  u licy  W ierzbow ej, obok  R e d ak c ji „ K u r je ra  W arszaw - 
skieg(t?ta beSs f«s*ap  . ( m w e I** t  

MAXTOR ŁOTEBJI i SiiŁAB C I  G A «  
iiew entala pod N r 614B, sp rz e d a je  do m e j  J.o te rji 
E la ssycznej, I.OSV c a łe  i w częśc iach , u p ra sz a ją c  o rych łe  
Zgłoszenie się  po zam ów ione N u m era  8,416, 19,141, 9,924, 
20,986, , 2 1 ,0 0 0 , 23,141, i w iele innych , inacze j sp rzed an e  
b ęd ą  prz-rd ciągn ien iem  le j  k lassy .

T e n ż e  S k ład  p o leca  C T G  A B  A H aw ańslile i 
H ainłtiirssk ie, 6ścio i 7m io-le tn ie , o d le ż a łe , w se t­
kach, o 15%  tan ie j od ceny oznaczonej, a  to  z pow odu 
u tru d n io n e j sp rz e d a ż y  c z ą s tk o w e j; n iem niej w p a k u n k a c h  
m niejszych  po cenie um iarkow anej.

(2 — 3) — 4936 — (1 1 152)_______

DONIESIENIE LOTERYJNE

m
uAM  S I

Iprzy Placu Teatralnym, w pałacu da 
wwniej Blanka, Nr 461.

M am  h o n o r  d on ieść  Szanow nej P u b licznośc i, iż  L o ­
sów  do l- e j  k la ssy  l i i - e j  L c te r j i  K lassy czn e j, ta k  
ca łych , j a k  częściow ych , w K a n to rz e  m oim  d o s ta ć  m o ­
ż n a .— O sobom  n a  p row incji zam ieszk a ły m , z g ła sz a ją ­
cym  się  o n ab y c ie  L osów , zap ew n ia  się  n a ja k u ra t-  
sz ą  obsługę . (3 — 3) — 4 5 7 6 -^ (1 0 ,5 8 0 )

W iadom ość w R e d ak c ji „ K u rje ra  W arsz aw sk ieg o ."
— 51 3 0 — (11,608)

Dwa dowody Banka Polskiego,
na zastaw io n e  ta m ż e  kosztow ności, N r 16,064 i N r  1 7,980 
z ag in ę ły . Z n a la z c a  ra c z y  zw rócić  tak o w e p rz y  u licy  Nowy- 
Ś w iat, N r  38, n a  2 -g ie p ię tro , N r  16  m ieszk an ia . •

(1 — 3) - 5 0 8 6 — (11,607)

P o trz eb n i są  za ra z

dwaj Snbjekci Fryzjerscy,
n a - ,  k o rzy stn y ch  w aru n k ach  do M agazynu  F . H ild e b ra n d ta , 
p rzy  u licy  D ług ie j, w H o te lu  N iem ieck iem .

(2 — 3) — 5026 — (11,381)

H f a b r t h a  £

MAKARANÓW WŁOSKICH f
t ł ło w lc z a  w »t. Petersburgu,

p rzy jm u je  i w ykonuje o b s ta lu n k i ta k  n a  w łasne  w yro- m 
by , ja k o  te ż  i n a  in n e  p rzed m io ty  p o żąd an e  z P e te rs -  
b u rg a . iff

O w aru n k ach  i cenach  m ożna dow iedzieć się  a d re ssu - M

W  „U łłow iczow i, w St. P e te rsb u rg u , d u ż a  Sadow a W
s  n a  rogu  T ołm azow a z a u łk a , dom Ilin y ch . S
M I2 - 6 ) — 5015 — (11,365)

w i n
P o trz e b n ą  je s t  dobre i p o rz ą d n a

M in a  MMMM
P O D  F IR N Ą :

PFEIFFER <Ł LANDAU,
p rzy  rogu  u lic  P ię k n e j i E le k to ra ln e j , N r  1 757 is tn ie ją c a .

M a h o n o r  zaw iadom ić Szanow ną P ub liczn o ść , o raz  Panów  
D y stry b u to ró w , że  o p rócz  is tn ie jący c h  d o tą d  d w óch  S k ła ­
dów  w W arsz aw ie , p rzy  u licy  G ran iczn e j p o d  N r 10788 i  
p rzy  u licy  F ra n c isz k a ń sk ie j p o d  N r 2 l5 « b , o tw o rz y ła  S k ła ­
dy  sw e n a  prow incji, a  m ianow icie  w m ia s ta c h : L u b lin ie , 
L o d z i, P e tro k o w ie , Ł ow iczu , R a d o m in  i B en d z in ie , a  tP  d l*  
dogodnośc i m ieszkańców  ta m te jsz y c h  okolic .

P rz y  te j sposobności poczy tu jem y  so b ie  za  obow iązek,- 
zw rócić  uw agę Szanow nej P u b liczn o śc i, o raz  P P . D y s try b u to ­
rów , n a  n a sz e  C ygara , k tó re  są  p ow szechn ie  lu b io n e  i p o sz u ­
k iw an e , a  m ianow icie:

L a  I r i s  dw u-kopie jkow e;
T e llu s  e t-M inerva  trzy -k o p ie jk o w e ;
E sm e ra ld a  cz te ry -k o p ie jk o w ę; 
i L a  F lu r  de  L a  F e u m a  p ię c io k o n ie jk o w e , 

k tó re  s ą  ju ż  d o k ła d n ie  o d leża łe  i z a le c a ją  s ię  lek k ie ra  p a le ­
n iem  i dob rym  sm ak iem , o raz  

P A P IE R O S Y :
N on  p lu s  u l t r a  1 0 0  sz tu k  rs . 2;
L a  B o u q u e t lo o  sz tu k  rs . l kop. 50;
P e t i t  C anon  1 0 0  sz tu k  rs. 1 kop. 2 0 ; 
i N a tio n a l 100 sz tu k  kop. 80.

P P . D y s try b u to ro m  i hand lu jący m , o d s tę p u je  się  zadaw ał ■ 
n ia jący  ra b a t .  PFEIFFER  et  L A N D A E .

(1 — 3) — 5127 — (1 1,602)

P o trz e b n ą  je s t  n a  P row in c ję  NACCElf- 
C I E L H A  z  kon w ersac ją  fra n c u z k ą , uczą- 
ca  i g ra ją c a  n a  fo rte p ia n ie ; o raz  d ru g a  n ie ­

m u zykalna . W iadom ość w K a n to rz e  G u w ern an tek  i G u w ern e­
rów , p rzy  ulicy D łu g ie j, w p a ła c u  w p ro st H o te lu  N iem ieck ie ­
go, N r 557 (nowy 32). ( 1— l)  — 512 5 — (14610)'

Młody Człowiek,
b . O ficer a r ty lle ry js k i, zn ający  ję z y k i po lsk i i ro ssy jsk i d o ­
k ła d n ie , b u c h a lte r ję  czyli rach u n k o w o ść , życzy sob ie  m ieć 
za jęc ie  odpow iednie je g o  pow ołan iu , tu  w W arsz aw ie . W ia ­
dom ość u R ządcy  w byłym  dom u Ś kw arcow a, obok  S a sk ie ­
go O grodu. (1— 3) _ 5 1 3 3 _ ( H 6 0 4 )

D och o d zą  w ieści do m nie, ja k o b y  Z A -  
HŁAO mój w yw abiania p lam  
1 sztucznego Cerowania, p rz e ­
n ies io n y  b y ł n a  u licę  N ieca łą , k ied y  p r z e ­

ciw nie, egzystow ał i eg zy stu je  p rzy  ulicy K ró le w sk ie j, w d o ­
m u D ra  D u b a rle , daw niej L u b iń sk ich , gdzie  j a k  daw niej to -  
hoty wykony w aue by ły  z w szelką  a k u ra tn o śc ią , t a k  i  o b ecn ie  
p rzy  pow iększonym  z a k ła d z ie  p rzez  m aszynę parow ą, k tó ra  
s łu ż y  do p ra n ia  g a rd e ro b y  ta k  d am sk ie j ja k o  i m ęzk ie j, o- 
ra z  D yw anów , S e rw e t, M a k a t i i. p .— S z tu czn a  C erow ania 
u szkodzonej g a rd e ro b y  p rz e z  m ole, m yszy lu b  te ż  w y p a d k o ­
w e ro zd a rc ie  w ykonyw abez śla d u  ro zp o zn an ia  m ie jsca  u sz k o ­
dzonego, o czem u w iad am ia  8 .  T uszyńllii.

(T — 3) — 5129 — (11,614)

PIANINOParyzkie
z fab ry k i G ilsona , zu p e łn ie  now y o 7 %
nlrt.aw jirłi i / F f i - A R  s tn łn w v  T>nrt kii------

S ą do S przed an ia

Dwa nowe Magle,
u sta w io n e  w p rzyzw yczajońem  ju ż  oddąw nt 
m ie jsc u .— W iad o m o ść  p rz y  u licy  Z ło te j, pOfl NiU l i V j U V U I  * I

1521, W S k ła d z ie  T ru m ien  
(1- 1) • —R11I—(11,603)



Vi -

L I E B I G A.
Jedy y produkt wyrabiany w Ameryce pod nadzorem i gwarancją, professorów: D ra B arona von I-le- 

blar I  D ra ITKax von  P etten k o ffer , których podpisy znajdują się na banderoli każdego słoika.
Rada Sądowa Wystawy Paryzkiej 1867 r., przyznała wyłącznie tem u E k stra k to w i dw a z łoto  m e­

dale, a poddany pod analizę w Laboratoijum W arozaw oklel Szkoły  (Słownej, okazał się zgodnym 
Z rozbiorem  D ra von Liebig.

E x tra  lit ten sprzedaje się we wszystkich znaczniejszych handlach i aptekach w Królestwie Polskiem, po na­
stępujących cenach:

1 funt ang. w słoiku '/, funta aug. w słoiku %  funta ang. w słoiku % funta ang. w słoiku 
Rs. 4 kop. 30 Rs. 2 kop. 20 Rs. 1 kop. 15 kop. 60

PP. handlującym odstępuje się RABAT, i uprasza o przesłanie swych zleceń do domu handlowego <J. F r e l ­
der e t Comp. ulica Senatorska Nr 468/9.

W zastępstwie Dyrekcji Liebig,s E xtract of Meat Company
LIM ITED LONDON

(6—104) -*—4697— Jenernlny Agent dla Królestwa Polskiego, EBWEST (SAY. ( l is a )

Wino Szampańskie
z Wystawy Paryzkiej, I T I e d n lo w e  /. P l o m b ą ,  Teofila 
Roederera et Comp, z Reims, nadeszło do Handlu hurto­
wego Win S. Knaap et Comp., przy ulicy Krakowskie- 
Przedmieście, w pałacu Hr. Potockiego Nr 415, naprzeciw 
kościoła Śgo Józefa Oblubieńca N. M. P.

j 2 —3)_  _ —5098-(1  1549)

ftoby z Szanownej P ubliczności, potrzebował w ca­
lem znaczeniu tego wyrazu

[najmodniejszej roboty T&picerskiej,]
czyli to ogółem lab częściowo, niniejszym artykułem 
zawiadamiam, że takową z wszelką akuratnością i po 

^.przystępnych cenach wykonywam..—Wiadomość pod 
Nr 756, przy rogu ulic Solnej i Elektoralnej.

(2—9) —5107—(11,555) .1. L .T n p icrr

Nagrody rs.
W dniu 27 b. m. i r., przez zapomnienie pozostawioną zosta­
ła  Obrącaska. Z łota w miednicy, i z takowej wraz z wo­
dą wylana została w podwórze. Na obrączce wyrżnięty jest 
rok ,1839, Lipiec, Kazimierz." Łaskawy znalazca raczy od­
dać za powyższą nagrodą pod Nr 345, na Nowe-Miasto, do 
P. Wyczałkowskiej, ponieważ wspomniana obrączka stano­
wi drogą nader pamiątkę: zwraca się również uwagę WW. 
Jubilerów i Złotników na powyższy przedmiot, i o powiado­
mienie poszkodowanej uprasza. -5100—(11,546)

SKŁAD W A PN A
z Własnej Kopalni,

przy ulley Aleja JerozolImnUa, S r  158#, E 
n aprzeciw ko zabudow ań D rogi Żelaznej.

Podpisani mają zaszczyt zawiadomić, iż w Składzie sprze­
daż wapna, odbywa Bię po cenach fabrycznych, tak 
ua korce jak też w beczkach.

Życzący nabyć większe partje, mogą otrzymywać takowe 
całemi wagonami, tak jak te nadesłane są z kopalni, które 
wprost, z dworca kolei żelaznej, do miejsca wskazanego, 
dostawione być może, lub własnemi furmankami kupującego 
zabierane.

Skład posiada zapas wapna lazow nnego, które wła-
snemi furmankami do miejsc wskazanych, dostawiać podej­
muje się, w umyślnie do tego przygotowanej skrzyni, na­
wet jedeu łokieć knbiczny może być odstawiony, tylko 
w pint furmanki będzie różnica.

Mieszkanie zaś moje, gdzie także wszelkie obstalunki, 
tak na większe partje, jako najmniejsze się przyjm ują od 
godziny 3 do 5 z południa, jest: nlica M arszałkow ska, Nr 
1370, czwarty dom po prawej stronie, od rogu ulicy Kró­
lewskiej.

Za dobroć wyrobu, rzetdność miary (skrzynie do rozwo­
żenia umyślnie zbudowane i ściśle wymićrzłmi) f  strych 
trzymają korcy dziesięć) wagi beczek, oraz dotrzymanie 
terminu przy wszelkich zamówieniach, utrzymujący skład
poręcza.
(15—25) 1647— 4180) Kleczeński i Spółka.

i
| d now o preparow ane akapscentrowane Sole.
i Przez najlepszych doktorów uznany nadzwyczajny skutek leczenia się temi wodami przeciw zastarzałemu rew-i
Jm ałyzm ow i wszelkiego rodzaju, paraliżom, chorobom syjilistycznym , skrofułom, puchnięciem gruczołów , chorobom\ 
[macicy i ja jecznika , zadawnionym ropieniom, napływ ow i krw i do szpiku  i mózgu, za s ta rza łe j migrenie, naprowa- 
, dził na myśl, aby tak dla ułatwienia przesyłki, jak i powiększenia mocy, skutkowania, u tw orzyć  preparat składem  S
i swoim odróżniający się od innych ługów  i soli i  takowy nazwano,

S o l ą  s k o n c e n t r o w a n y  g
(Takową otrzymuje się przy odparowaniu przy łagodnej temperaturze i posiada ona wszelkie skutkujące części sk ła -1 
'dowę jak  Jod silnie skoncentrowany. Przez to tak Panom Doktorom, jak  i Publiczności, znakomicie powiększyły] 
(się środki leczące. Skoncentrowane Sole, Jodo-Bromowe słone mydło, (zawierające 50% skoncentrowanych soli), jak ( 
i równie i Wodę mineralną nierozcieńczoną do picia stalować należy u Adm inistracji Źródeł Koenigsdorjf-Jastrzemb i 
rj-We^wszystkich Składach Wód Mineralnych w Niemczech. (5—5) —4294— (9971)
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M A G A Z Y N

I L 1 C A  M IO D O W A , D O M  Ł E S S E K  A, V r  4 9 0 /1

NADESZŁY TRANSPOP.TA

1. Wyrobów Laboratorium  Chemicznego w Petersburgu:
Ocet tualetowy, E liksir i proszki do zębów, Mydło Glicerynowe, Ogórkowe, z traw ste­
powych, z fijołków krymskich, z róży kaukazkiej, Pomada i F iksatuary wszelkie za­
pachy, Woda Kolońska w % , 7 ,  i 1 funtowych flakonach, Rafreszyssery platerowane 
nowy fason, Perfumy w różnej wielkości flakonach.

Z a p a c h y :  Bananier, Chypre, Caprice de la Mode, Ess Bouquet; Lilas, Lys de la \a lle e  
Bouquet de Flmpóratrice, Patschouly Vcrveine, Violette de Parme. Jockey Club,

2. Przedm ioty tualetowe:
Szczotki, Grzebienie, Szczoteczki do zębów do paznogci, gąbki, pendzelki do brody.

3. Brzytwy angielskie, najcelniejszych fabryk, Scyzoryki, Nożyczki, Noże i Widelce zwyczajne
i desserowc w ozdobnych mahoniowych skrzynkach. *i_*

4. Dywany annielskie i ruskie. Wojłoki drukowane na łokcie i Dywany Wojłokowe chodniki.
5. P Ł Ó C I E N H O  S U W K D K H I B  bronzowe i szare.
6̂  Chustki, Szale wełniane różnej wielkości i na różne ceny (Chales Bains de Mer.)

—4793 — (10,0J9)

►

ZAKŁAD WYROBÓW ŚLUSARSKICH )

f f i
prwy nile; Długiej i róg Bielańskiej, Sr *98

Poleca znaczny zapas Łóżek żelaznych składanych, po cenach od rs. s do 
I5 rs . Fabryka rzeczona podejmuje się wszelkich robót ślusarskich.

(6 — 6 ) — 4 6 9 6 — ( 10 ,6 5 *

a- k

i i u r r  a  a r a a ,
ullea DlngaYr *86111 1», dom Cypryłlnakleh 

P O L E C I  ! Ó H Ó . I  . I S f j O B T O W A l T  S K Ł A D  T O  W  A R O

RURY ołowiane, W ĘŻE parciane, wJ ro^  sta^owes°SZRUBYYdw ew ne^B LO K I różnicowe,’
żelaza szwejesowane, Belguskie PASY do “pJjRSZTAKI KUŹNIE polowe po bardzo przystępnej cenie: po

i zakładów przemysłowych-



I I I  JDZWONY Z LANEJ STALI
|  Z F A B R Y K I  S T O W A R Z Y S Z E N I A  G Ó R N I C Z E G O

W BOCHUM

► j  ( j ł ° 3 ty c h  d z w o n ó w  j e s t  ró w n ie  p e łn y ,  c z y s ty ,  s iln y  i  d o n o ś n y , j a k  d z w o n ó w  s p iż o w y c h ; t r w a ło ś ć  ic h  z a $  
d a le k o  w ię k s z a ,  j a k  te g o  d o w o d z ą  l ic z n e  c h lu h n e  z a ś w ia d c z e n ia ,  w p o s ia d a n iu  u a s z e m  b ę d ą c e .  P o je d y n c z e  d z w o n y  

k ró w n ie  j a k  d o b r a n e  h a r m o n i jn e  k o m p le ty  d o s ta r c z a ją  s ię  p o  c e n a c h  p r z y s tę p n y c h  w y n o sz ą c y c h  ty lk o  o k o ło  2/ 5 c e n .  
d z w o n ó w  s p iż o w y c h  i  p r z y jm u je  s ię  g w a ra n c ja  z a  c z y s to ś ć  d ź w ię k u  i t rw a ło ś ć .

jD zw on te  w y ra b ia ją  s ię  w w ie lk o śc ia c h  o d  55 d o  5 0 ,0 0 0  fu n tó w  w ag i zw . cel. *

W s z e lk ie  p rz y b o ry  i o k u c ia  d o k ła d n ie  i t r w a le  w y k o n a n e ,  o b lic z a  f a b r y k a  j a k  n a j t a n ie j .  S z c z e g ó ło w e  pro*  ( 
s p e k tj r  n a  k a ż d e  ż ą d a n ie  n d z ie la ją  s ię .

G łó w n y m i A g e n ta m i n a s z y m i n a  K ró le s tw o  P o ls k ie ,  s ą  P P . i i r n f t  e t  K i ik a z ,  u lic a  D łu g a ,  N r  5 8 6 b .  ,
Stowarzyszenie. Górnicze i fabrykacji lanej stali w Bochum w Westfalji.

j uMfrVajri ab 8$I abIiJ ;?:«'oao8 863 *abol6 «I sb sonqeC) pjffdO .iitinscafl t#IMni(|{i75S) c

K Z a  p o z w o len ie m  R a d y  L e k a r s k ie j  O giera-  
t o r  17IlcIieI«»Iin , W y g u b ia c z  o d c isk ó w , b ro -  
iz w sz e lk ic h  o d z ię b ie ń , w p rz e c ią g u  k ilk u  m in u t,  
dp tnc iażby  ta k o w e  b y ły  n a j s t a r s z e  i n a jw ię k s z e ,  bfez u ż y c ia  

o s try c h  n a r z ę d z i  i b ez  b ó lu ; o p ró c z  te g o  p o s ia d a  s p o só b  do  
w y g u b ie n ia  o d c isk ó w  i o d z ię b ie n ia ,  p la s t e r k a m i ,  o r a z  sp o só b  
d o  w y w a b ia n ia  p la m  w szc-lkiego r o d z a ju ,  b e z  z o s ta w ie n ia  
ś lad ó w . M ie s z k a  p rz y  u lic y  L e s z n o  N r  7 32  (now y 9), o b o k  
K a ss y  G u b e rn ia ln e j .  (1 —  1) ' — 5131 — (8907)

Młoda Osoba
p rz y b y ła  z  Z a g ra n ic y , e w a n g ie lic z k a , ż y c z y  s o b ie  z n a le ź ć  
w  p rz y z w o ity m  d o m u  m ie js c e  B O N Y . M ów i c zy s ty m  j ę z y ; 
k ie m  n ie m ie c k im  i z n a  w sz e lk ie  r o b o ty  rę c z n e . R e f le k tu ją ­
c y  r a c z ą  z o s ta w ić  A d re s  w R e d a k c j i  „ K u r j e r a  W a r s z a w s k ie -  
g o “  p o d  l i te r a m i  E .  K . (1 — 3) — 5 1 3 2 — (1 1 6 1 2 )

Magazyn Obuwia Męzkiego
J. HABFFA,

k tó ry  p rz e z  l a t  2 0 ś e ia  e g z y s to w a ł p rz y  u lic y  W ią rz b o w e j i 
ró g  N ie c a łe j  p o d  N r  6 t 4ć, o b e c n ie "  p rz e n ie s io n y  z o s ta ł  n a  
u lic ę  N ie c a łą  p o d  N r  6 1 4 d , d o  d o m u  W go C a ra ,"  d ru g i  d o m  
od ro g u  n a  p ra w o ; o ra z  z a w ia d a m ia  S z a n o w n ą  P u b lic z n o ś ć , 
ż e  t a k ż e  z o s ta ł  o tw o rz o n y  w p o m ie n io n y m  m ie js c u  M a g a z y n  
O b u w ia  D a m sk ie g o . ( 1 — 3) — 5 1 3 8 — ( 1 1 6 1 3 )

W  d n iu  1 S ie rp n ia  r .  b  , now o  o tw o a z o n y m  
z o s ta n ie  SKŁAD W IN , C U K R U , HERBATY, 
R U M U  i T O W A R Ó W  K O L O N IA L N Y C H . A d a ;  

m a  C z a rn e c k ie g o ,  p rz y  u lic y  K r e ta  w a ż k ie j, p o d  N r  2 5 6 / 7 , 
k tó r y  s ię  p o le c a  w y b o ro w e m i to w a ra m i i c e n ą  p r z y s tę p n ą ,  

f  i l H l I H  — 5 1 3 5  — (1 1,609)

E M L E P
JJ) leczy  s p e ę ia la y /D o k to r  n a  tę : c h o ro b ę  D * 1 O .  M i l -  ^  
_ o  l iś c ia  w B e r l in ie ,  J i ig e r s t r a s s e ,  N r  74, 76. K o n s u l ;  © 
ę> t u je  p iś m ie n n ie .  W ię ce j j a k  s tu  u le c z y ł,  k o r r e s p o n d e n -  ^  

d e n c ja  p o  f r a n c u z k u  lu b  p o  n ie m ie c k u .
S  ( 1 — 9) — 5 1 0 5 —  (1 1 ,6 0 1 )  ’ ^ H

O Lekcjach Kroju Sukien Damskich.
G ru n to w n ie  K ro ju  n a u c z y ć  s ię  m o ż n a  ty lk o  z a  p o m o c ą  

f r a n c u z k ie j  m e to d y , k tó r a  j e s t  d o k ła d n ie js z ą  od  w sz y s tk ic h  
in n y c h , i k tó r e j  z a s a d ę  s ta n o w i o d p o w ie d n ia  l in ja ,  a  n a d to  
t r z e b a  u m ie ć  szyć  p o  k r a w i e c k u ,  bo  b e z  te g o  S u k n ia ,  c h o ć ­
b y  r ia jle p ie j s k ro jo n a ,  n ie  b ę d z ie  d o b rą . O so b y  in te re s s o w a -  
n e  r a c z ą  s ię  z g ło s ić  do  Z a k ła d u  K ra w ie c k ie g o  D a m sk ie g o  
W o jn ic k ie j ,  - p rz y  u lic y  Ś to  K rz y z k ie j  p o d  N r  1345, w  d r u ­
g im  d o m u  od  ro g u  N o w e g o -S w ia tu , n a  im  p ię t r z e  od  f r o n tu .

( 1 - 4 )  — 5 1 1 2 — (832)

'wMw# Illljj

noii maawłowó horiissowt

1E smmi
ulica Święto-Jerska Nr 1778c, wprost 

Ogrodu Krasińskich.
Otrzymał znaczny transport ŁÓŻEK 
żelaznych zagranicznych dużych skła­
danych i łatw o przenosić się dają­
cych, które po cenie

R S ,  6  R O P .  5 ©  * A  S Z T U K Ę

Tamże dostać można łóżek składanych dziecinnych.
.______________  ,  . . . j j  Łp6ftl) .

a

I J E .
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W IELKI SKŁAD
FORTEPIANÓW 1 INSTRUMENTÓW ORGANOWYCH ZAGRANICZNYCH

"^„H ER M A N A  I GROSMANA;**— ’!
NUMER 4 8 4 « , ULIC4  MJODO\£A, \YPliyST. RZĄDU (JUBERNJAL1SE60.

I Ma honor zawiadomić Szanowną. Publiczność, iż posiada znakomity wybór FORTEPJANÓW

i wszelkiego roazaju mniejszy nu luzmnuuw . 1 ,
Wszystkie te instrumcnta, skład sprowadza wprost z najpierwszych w świecie fabryk, i sprzeda- 
takowe po jak najumiarkowańszycli cenach. I)la dogodności kupujących, przyjmują się w za­
mian fortepiany używane. Kupujący mogący przedstawić stosowną gwarancję, mogą nnec dogo­
dność nabycia instrumentów, z rozłożeniem części należności na terminy. < Iprocz tego urządził 
skład O K O W W  8 A Ł « I M  do wynajmowania instrumentów, i przexnaczył na teii cel 

■ S T O  O O B O K O W W C M :  I l ^ T ^ T i B ł S J S T O W .  G-tlyby który z PP. klientów 
życzył sobie po jednorocznym wynajęciu instrumentu, takowy nabyć na własność, wolno mu bę- I dzie potrącić połowę już opłaconego najmu, dopłaciwszy resztę do realnej pćzy wynajęciu y,mo- 

* tjiUiw J* śiiur-ifi -w im ali w \  — 3764— (pUo5j

:Ą gf*!

Biuro Rekom endacyjne
eiTW EHIAiVIEH i OliWEBNERÓW 

A . C Ł A D I S K K W S l i l K J ,
przy ulicy Daniłowiczowskiej pod N r 616 (nowy 6), w domu 

E jch lera , naprzeciw  tylnej bram y Gmachu R atusza.
Ma do um ieszczenia G uw ernantki, Guwernerów i Bony, 
wszelkiej narodowości i stopnia wykształcenia, mających 
pew ną rękojm ię wychowania m oralnego, jak o  też Osoby do 
m atkow ania, towarzystwa, zarządu  domu i  lekcji pryw a­
tnych, spełniając każde w tym rodzaju zlecenie z ja k  nsj) 
w iększą sum iennością i akuratnością. ( l r -3 ) t  —5022 (10502-

Uczennica kl. VIej Gimnazjum Ż eńskiego
w W arszawie, posiadająca język niemiecki i francuzld. p ra ­
gnie przyjąć K O R R EPEX Y C JE za stó t i stancję, lub inne 
wynagrodzenie. Osoby życzące przyjąć takow ą, raczą zosta­
wić swój adres w Handlu W go T . Tock, przy ulicy Podwal 
N r 497, naprzeciwko K róla Zygmipita — T am że znajduje 
się UCłSB EN TN lCA  klassy IVej, język niemiecki posiada­
jąca  i mogąca go innym udziplać. (3—3) —-1939 —(i 1 1 54)

DO S14ŁADIJ
> STANISŁAWA BADHANN,
\  przy ulicy Elektoralnej, Kr 795 naprzeciw Banku 
i ' nadszedł świeży transport:
£ CEM ENTU Portland Angielskiego, „R obinsa i K om p.“ \ 
Ł z Londynu. §
f CEGŁY ogniotrw ałej, „Ram say i Gowen.“ \
\  GLINY ogniotrwałej. £
• KOKSU i W Ę G L I kam iennych kowalskich. A
> TEK TU R Y  smołowcowej i BLACHY żelaznejydo kry- I

cia dachów, wszystko prawdziwe Angielskie i w naj- * 
^  lepszym gatunku. (809 — 17 71) \

Podpisany, utrzym ujący od wielu lat M A -  
CJAXAPH M E B L I ,  przy ulicy b-to -Jersk iej 
N r 1771 Ma honor zawiadomić Szanowną P u ­
bliczność, iż z powodu zam iaru wycofania się 

z tego interesu, wyprzedaje różne M E B L E, jako  to: jes io n o ­
we, mahoniowe, orzechowe i t. p. krajow e i zagraniczne, po 
cenach niżej kosztu .—B .  S t f i e k g o l d .  *

V2— 3) —50S8 — (1 1,433)

M I H »  ZA ŁO ZO M A  S K Ł A D

I |K I ,  KASZY I PRODUKTÓW GOSPODARSKIGH,
w Hotelu Slieniieekiiu. pod Ytimerrii! 584, przy uliey Bługlej,

zaopatrzony został w M ąkę Pszenną, B anacką, Pilicką, Ż ytnią, K artoflaną, Kukurydzową i Gryczaną 
z młynów węgierskich, galicyjskich i krajowych; Kasze i Grochy wszelkiego gatunku; Sago, Ryż, M ak, 
M akarony włoskie i mannowe, Sery, Oliwy, Sardynki, Octy, M usztardy, Grzyby, Pow idła, Buljon, Śliwki 
francuzkie i W ęgierskie, Orzechy am erykańskie i tureckie , Kapary, Sardele, Oliwki, Konserwy, Konfitury, 
Soki, Pom arańcze, Cytryny, Świece stearynowe, Krochm al, F a rb k i, Sól, Poślad, Owies Siemie konopne, K ar­
tofle, W arzywa ogrodowe świeże, Chleb wiejski i pruski, D rożdże prasow ane wiedeńskie w najlepszym  ga-

l tunku  codziennie świeże. M asło świeże i solone, Ja jk a  kurze.  _
N a  ż ą d a n ie  Szanownej P u b lic z n o śc i wydawane b ę d ą  BACIHJMK.I X EIRMĄ SKŁABl
Biorącym  w znaczniejszych p artjach  odstępuje się stosowny rab a t. .__ ______

l Również powyższy SB ŁAB przyjm uje W  KOMISOWĄ SPRZEDAŻ WSZELKIE 
PHOBYHTA (10— 14) —3184— (7790) W  OHĘCKI



-  VIII -

1  Do Składu Owoców z Galicji
1  Hrakowible-Przedm l^ele, jVr 406/7.
V  N adszedł znaczny tra n sp o rt SERA Krakowskiego,
3 w najlepszym  gatunku, funt po kop. 14; biorącym 

k biorącym  w większej partji, odstępuje się rab a t.
 ̂ W  Poniedziałek i Czwartek nadchodzi Masło świeże 

bez so li.—F ran ciszek  W róbel.
(5 — 6) — 4865 — (10 959)

Z wolnej ręk i je s t  do sprzedania

Garnitur Mahoniowy, Kozetowy
w najnowszym fasouie, szafirowym rypsem  kry 

ty, to jes t: K anapa, 2 Fotele, 6 K rzeseł i S tół, za  przystęp 
ną cenę.—W iadom ość pod Ń r 1263 (nowy 19), ulica Nowy 
Świat. S tróż wskaże. (3—3) — 4938—(11,204)

W ażna W iad om ość!

1 przy ulicy Miodowej, pod Nr 490/1, w domu Wgo 
Lessera istniejący.

Z powodu zwinięcia tegoż Magazynu, właściciel po­
dał k ilkakrotn ie  do Kurjerów ogłoszenie o wyprzeda­
ży M E B L I w tym że Składzie po cenie niżej k o­
sztu. Szanowni kupujący u mnie, mieli sposobność 
przekonać się, iż pomimo niepraktykow anej taniości, 
meble u  mnie sprzedane odznaczają się elegancką for­
mą, oraz mocną i trw ałą  robotą. To też  nadspodziewa­
nie wiele zakupiono u  mnie mebli różnego gatunku. 
Pomimo licznego bardzo odbytu, nie wyprzedawszy je ­
dnak wszystkich mebli do Śgo Ja n a , ja k  to było ogło- 
szonem, właściciel korzystając z możności zatrzym ania 
dla siebie lokalu przez niejaki jeszcze czas, podaje do 
publicznej wiadomości, iż jeszcze przez czas k ró tk i od­
bywać się będzie wyprzedaż po cenie o połow ę nl- 
żef k osztu  N adto nadm ienia się, iż kupujący znaj­
dzie jeszcze w tym że Składzie wszelkie gatunki Mebli, 
stosownie do życzenia.

(5— 10) —4,639— (10,528)

B D C H A J
rassy czysto holenderskiej, zwany „O lbrzym ,“ 
la t 3 mający, na  W ystawie Krajowej w roku 

1867 Z łotym  Medalem nagrodzony, tudzież  Dwa Roczniaki, 
są do sprzedania. Wiadomość w Zarządzie Głównym D óbr i 
Interesąów Domu Hrabiów K rasińskich, przy Krakowskiem - 
Przedm ieściu N r 410. (2—3) —5103— (11554)

J e s t  do odstąpienia zaraz  do Październ ika

f  S3 SSL A B I C
złożone z 8-mlu Pokoi i Kuchni na l-szem  piętrze , w domu 
W -go Gallego, ulica Senatorska, wprost Kościoła Ś-go A n ­
toniego, od frontu z balkonem.

T am że je s t  do sprzedania P ia n in o  dobre za rs. 160 , 
o raz różne S u k n ie , 9 tro |e  i F u tra  dam skie. W i­
dzieć m ożna codziennie do godziny 2 iej.

(2— 3) —5023— (U ,880)

V  DOMACH BANKIERA 
Stanisława Lessera, >

do wynajęcia każdego czasu następujące LOKALE : \  
P rzy u liry M iodowej Wr 490/1:

A P  A It T  A M E A  X f r  o n t o  w y składający  się aSa- 
& łonu z Balkonem , 12u Pokoi, Przedpokoju, Kuchni i t .  d.
\  LOKAL f r o n t o w y  składający  się zSalonu , 5 Po- 1  

Z koi, Przedpokoju, Kuchni i t. d., z dwoma Balkonam i.
#  LOKAL z 3cb Pokoi, Przedpokoju, K uchni, Pokoju * 
\  dla sług i t. p.
i  Przy u lley  In sty tu tow ej Hr 17*6 lit. X,.: 

i LOKAL składający się z 5 albo t Pokoi, ze wszel-1 
kiemi wygodami, woda wiślanna i gaz.

LOKAL na l m p iętrze  w oficynie, składający się ’
, z 3 Pokoi, Przedpokoju i Kuchni.

LOKALIK parterow y w oficynie, sk ładający  się 
i z 2 Pokoi, Pokoju w suterynie i Kuchni.

P rzy u lley  R ym arsk iej \ ’r  74*, 
a  naprzeciw Pałacu Zarządu Finansów.
\  LOKAL frontowy na im  p iętrze  z Balkonem, Sa- 
f  lon obszerny, 4 Pokoi, P rzedpokój i Kuchnia.
/  W iadom ość na m iejscu u Rządcy, lub u W łaściciela 1

> domu.
I g n r t E r * ’ W Ó Z E K ,  ręczny o 2ch k o la c h , ' \  a W B f  z B eczką do wiślannej wody, do sprze- j 

w dania bardzo tanio , przy ulicy Miodowej N r 490/1. 
g  W iadomość u  Rządcy. (1— 6) —5077— (U 508) *

Lokal na 3-m piętrze,
składający się z dwóch Pokoi i Przedpokoju, z oknam i od 
frontu, za Rs 40 kw artaln ie, je s t  do wynajęcia każdego 
czasu, przy ulicy K rakow skie-Przedm ieście pod N r 440, n a ­
przeciwko R esursy Obywatelskiej. W iadom ość u m ieszkają- 
cego pod N r 6. (2—3) — 5047—( U 425)

( m ‘ u ) — Z80S—  (e— s)
•ofioiąspiSay n[a to jj em feM zg  u pęomop 

■“IM. 'pęonzot[oąo qofuBizpittozidoiu qajnqs at ‘nsezo o2apz 
■cą emailikispo op ‘raouia.fzjoą ozpacq nosfoitu u  ‘qoJuzoeqe') 
aoqo.i.{» zopozjds maiAzad ‘npoiK  i «“ •<! kąBpazadJtt z zbjm

a^ vhixia dHixs
D la osoby płci żeńskiej, spokojnej i przyzwoitej, 

jes t do wynajęcia

Pokój przy famiiji, z usługą
i stołem , lub bez takowych, stosownie do życzeń. T akże  są do 
wynajęcia każdego czasu dwa PO K O JE z meblami, usługą, 
lub bez takowych, na  1 -em piętrze od frontu. W iadomość 
w K antorze Guw ernantek Heleny Nowoleckiej, przy ulicy 
K rakow skie Przedm ieście N r 437 wprost Dobroczynności.

(3—3) —5001—(10,195)

5 Pokoi z Balkonem i Knchnia,
na i-szem  piętrze od frontu, do najęcia od Ś-go Michała za 
rs. 450 rocznie, przy ulicy Newy Świat, N r 1315, w domu 
W  ej Iwaszkicwiczow ej, dawniej Zrazowskich. W iadomość 
tam że, w Insty tucie Leczenia E lektrycznością.

(2— 3) _________— 5224 — ( 11,427)

Je s t  do sprzedania

Sklep Rękąwiczniczy,
egzystujący od la t kilkunastu , ze wszystkiem, z powodu w y­
jazdu. W iadomość przy ulicy W ierzbow ej, w Sklepie R ęka- 
wiczniczym, w Gm achu Teatralnym . (2—3)— 5079— (1149S)

Sklep z Wiktuałami,
od la t  2 0 stu egzystujący w dobrem  miejscu, je s t  do odstą­
pienia, z powodu ciężkiąj słabości, od każdego czasu. Osoba 
utrzym ująca ten  H andel sam a jedna  dla zupełnego b rak u  
zdrowia, nie mogąc kom u Sklepu powierzyć, przym uszoną 
je s t  go sprzedać za bardzo nizką cenę. W iadom ość przy u- 
licy Nowolipie pod Nrem  2459, dom A. Mieczyńskiego.

(1—3) — 5126— 110199)

W  drukarn i K urjera W arszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządową).



Il-gi DODATEK do KURJERA WARSZAWSKIEGO Nr 169.
Sobota. Dnia 20 Lipca. (1 Sierpnia)  —  llok 1868,

DONIESIENIA.
Magistrat Miasta W arszawy

podaje  do w iadom ości pow szechnej, że  w d n iu  29 L ip c a  (1 o 
S ie rp n ia ) r. b ., o godzin ie  12ej w p o łu d n ie , od b ęd z ie  się w bali 
P osied zeń  M a g is tra tu , L ic y ta c ja  g łośna  iu  p lus, n a  d w ule tn ie  
w ydzie rżaw ien ie  P lacu  pod  N r 900 w W arsz aw ie  p rzy  ulicy 
C hłodnej po łożonego , n a  sa ty sfak c ję  za leg łych  pod a tk ó w  z a ­
ję te g o , a  to  od  sum m y n a  R s 90, w y raźn ie  n a  R u b li d z ie ­
w ięćd z ies ią t ro czn ie  u sta n o w io n e j, w w aru n k ach  zam ieszczo­
nej i do n in ie jsze j licy tac ji podanej. . . .

M ający  p rze to  z a m ia r  u b ieg an ia  się o pow yższą d z ie r ż a ­
wę, zechcą  się  zg łosić  w czasie  i m iejscu  w yżej oznaczonym , 
w raz z kw item  K assy  G łów nej E k o n o m icz n e j, n a  złożone 
w adjum  w ilości R s  9, i n a  k o sz ta  o g łoszen ia  R s io , k tó re  
n ie iitrzy m u jąc em u  się p rzy  licy tac ji n a ty c h m ia s t zw roconr 
będ ą ; zaś u trzy m u ją cem u  się p rzy  d z ie rżaw ie  po dokom ple- 
tow an iu  na  k au c ję  do w ysokości %  części w ylicytow anej 
sum m y dz ie rżaw n ej, z a trz y m a n e  zo s tan ie  w depozycie  te jże  
k assy  aż  do e k sp ira c ji dz ierżaw y .

B liższo  w arunk i d o ty czące  w mowie będ ące j licy tac ji, są 
do p rz e jrz e n ia  w W ydzia le  A d m in istracy jn y m , k ażd o d z icn m e , 
w yjąw szy dn i św ią tecznych .

P . o. P re zy d en ta ,
Je n e ra ln e g o  S z tab u , J e n e ra ł-M a jo r  W i t k o w s k i .  

N acze ln ik  K a u c e lla r ji, Z d z i t o w i e c k i .
(3 — 3) —  4,731 —  (D. W .) ^

Główna Probiernia Warszawska.
P o d a je  do p u b licznej w iadom ości, że  w d n iu  12 (24) S ie rp n ia  
1868 r. o godzin ie  U  z ra n a , o dbędzie  się w b ió rze  G łów nej 
P ró b ie rn i W arsz aw sk ie j p rzy  ulicy B ie lań sk ie j, N r  607, licy­
ta c ja  in m inus, przez  z ło żen ie  op ieczętow anych  d e k la ra c ji 
n a  dostaw ę d la  G łów nej P ro b ie rn i p rzez  la t  3:

800 ko rcy  w ęgli sosnow ych, i 
400 k o rcy  k o k su , w edług  w aru n k ó w , k tó re  co­

dz ien n ie  z w yłączen iem  dn i św ią tecznych  w b ió rze  te jż e  P ro ­
b ie rn i o d czy tan e  być m ogą.— Z a p ra e tiu m  liści do licy tac ji 
o zn acz a  się sum m a 460 r s ,  a  vad ium  rs. 46 wynosi.

(2 — 3) — 4981— (D. W .

^  N a D w a D om y p rzy  u licach  g łó w n y ch  w W a r-
iPfijfe, szaw ie, p o trzeb n e  są  trz y  oddzie lne  P o ży czk i:

Rs. 5,000, 12,000 i 15,000,
B liższa  w iadom ość u L o k a to ra  pod N r 451, K rakow sk ie*  
P rz ed m ieśc ie  n a  2 m p ię trz e  od fro n tu , w  lo k a lu  N r 3.

(3  500,7 — (1135 6)

J e s t  do sp rzed a n ia  z pow udu w yjazdu  z a raz , lu b  od Śgo 
M ich a ła  r. b.,-

R E S T A U R A C J A ,
na K r a k o w s k i e m  P rz ed m ieśc iu  N r 402, ze w szystk iem i R e ­
k w i z y t a m i ,  t. j .  z N aczyn iam i K ucliennem i, s to łow em i, o raz  
B IL L A R D E M , za b ardzo  p rz y s tę p u ą  cenę. W iadom ość na 
m iejscu . (2“ 3 ) — * 9 8 9 - (1 1 8 5 3 )

J e s t  do sp rz e d a n ia  w blizkośei W arsz aw y

B W W IA l
ro z leg ło śc i d ie s ia tin  3 7 %  "(włók 8 '/ , ) ,  zag o sp o d a ro w an a  w zo­
row o, z ogrodem  w arzyw nym  i ow ocow ym , do 800 drzew  l i ­
czącym , z zab u d o w a n ia m i g o s p o d a rs k im i z u p e łn ie  now em i 
w raz  z c a ły m  in w en ta rzem  żyw ym  i m artw y m . W iadom ość 
p rz y  u licy  N ow y-Ś w iat, N r 12 7 0 ,.n a  do le  z b ram y  n a  lewo. 
T a m ż e  j e s t  do sp rz e d a n ia  K O M  m łody ro s ły  zd a  n y d o  
p a ry  lu b  p o jed y n k i. (3— 3 )  — 4998 ( u ,  )

C  ^  ^ V O H ^ «  O i A V O J l * W - \ V  S H Ł A B
#  •  f

T i ’  m  A  I V T

W  W a rsz a w ie , p rzy  p la e u  Ś-go A le k s a n d ra , w dom u 
P a n a  N ow akow sk iego , N u m er 1588/9 (now y 7), obok 

C y rk u łu  IX .
Z o s ta ł z a o p a trzo n y  w ró ż n e  g a tu n k i M ąk i k ra jow ej 

i zag ran iczn e j, a  ta k ż e  K aszy , G rochów , M a sła , b e ­
rów , J a j  i t. p., o raz  we w sz y stk ie  k o lo n ja ln e  to w ary . 

T a m ż e  p rzy  sk lep ie , w osobnym  lo k a lu  sp rz e d a je  się

> C U K IE R  n a  głow y i fu n ty , o raz  m ą c z k a  cuk ro w a, K a ­
w a c a ła  i m ie lo n a  i H e rb a ta  u a  ró ż n e  ceny. 

w. C H L E B  dw óch gatunków  i p ieczyw o w yborow e z no- E  
M  wej p ie k a rn i parow ej P a n a  S z a n c e ra . „
\  O b s ta lu n k i W ęg la  kam ien n eg o  i D rzew a  opało w eg o  W 
£  n a ja k u ra tn ie j  u ła tw ia n e  b ęd ą . ,
f f  P re n u m e ra ta  P ism  C zasow ych i w szelk ie  in n e  zle- 
M cen ią , S k ła d  p rzy jm u je  i za  sp e łn ie n ie  ręczy , Życzą- 
■# cym  w ydaw ane b ę d ą  ra c h u n k i z  f irm ą  i p ie c z ę - 
%  c ia  S k ład u .
1  C euy n a  w szystko  ja k  u a ju m ia rk o w an sze . f  (3 _ 3̂  - 5 0 1 3- ( 1 r

^ ^ O U K IE R N IA
dzie  K ra s iń sk ic h  i N alew ek . (2— 3) — 5065— (11448)

I
€
<

W A Ż I A  W IA D O M O Ś Ć
dla Dystrybutorów fassującyeh wyro­

by tabaczne.
Od d n ia  d zisie jszego  o tw orzy łem  S k ła d  hu rto w y  w szelk ich  

w yrobów  tab aczn y c h , z fa b ry k i Ł . liro n p ę n b e rg a  i o d s tę p u ,ę  
życzącym  sob ie  nab y w ać  po cep ach  fab rycznych , ze  stosow 
nem  r a b a t e m . - S k ła d  rzeczony  egzystu je  n a  p lacu  G rzybo- 
w ie pod  N r 1079, w  dom u N eu fe ld a .— IV. * 5 8 “ * " "

’ (2 — 3) — 5070 — (11,496)

WAŻNA WIADOMOŚCI
Twlko 5 0  Uopirjeli z a  tu p an ie  «»i sążnia Uuhiczne*o drzewa.

Va n r) T) ” » « 4 r ^ ̂   ̂'2 ” ” ” ” ” ” 2 k . 50.<

P an o m  Piekarzom , *d«nom  i w szystU ln. którzy w iększe p a r i t j e  U u p u l ą .  o ils tę p p ^  
się  znaczny rabat. N a dow ód zaś, że za k u p io n a  ilo ść  rzeczyw iśc ie  o d sta w io n ą  W I M  « * )’ : 
w w ym ierzonych  sk rzy n k ac h  d ostaw ione b ęd z ie . A A



D
ostaćm

ożca 
w 

W
arszaw

ie 
w 

m
agazynie 

perfum 
i 

wytworów 
toaletowych 

P. 
J

P
O

C
H

O
J

R
K

d
łllS

C
S

©
, 

na 
K

iakow
.skiem

-Przedm
ieściu.

^vAN®YL4 /yG

PARFUMERYA VIKTORYA
jest dzisiaj poszukiwana Przez wybór arystokracyi, 
zwolenników mody i dobrego gustu, ze Względu na 
niezaprzeczoną wyższość w przyrządzaniu produktów 
poświęconych toalecie.

Nowejćj perfumy przygotowywane z Olejku Ylan- 
gylang, który się otrzymuje z wysp Filipińskich przez 
dystylacyą Unona Odoratissima nie mogą być poró­
wnane z żadnemi innemi pod wzlędem subtelności i 
delikatności zapachu, dla tego też udzielamy dobrą ra­
dę wytwornćj publiczności, zachęcając ją do żądania :

i / eX TR A IT d ’t LAHGTYjANG^ I.E  BOUQUET DK M A N ILLA .

TOLUTYNA RIGAUD 
albo cudowna woda toaletowa, która rzeczywisty sta­
nowi talizman piękności, konserwując świeżość skóry 
i białość cery. Ze względu na swoje własności, jest 
ona ostatnim wyrazem wydoskonalenia. — Wyższość 
jćj nad wodami Kolońskiemi, nad octami najwięcćj ce- 
nionemi i nad wodą Floride jest niezaprzeczoną.
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OLEJEK J POMADA MIRANDA.
Godne uwagi preparata, które śmiało nazwać mo­

żna skarbem dla włosów, składają się wyłącznie z sub- 
stancyi wzmacniających; upiększają włosy zapewnia­
jąc im trwałość, oraz udzielają zapachu bardzo 
przyjemnego.

MYDŁO MIRANDA
Z SOKIEM  L IL II  I  SAŁATY.

Dosyć jest porównać to mydło z temi które są sprzeda­
wane w parfumeryi, ażeby przyznać iż jemu należy się 
pierwszeństwo. Udziela ono skórze osbliwszćj delika­
tności, daje pianę obfitą, formując rodzaj mleka, a 
pod względem delikatności zapachu nie zostawia nic 
do życzenia.

DENTORYNA
PASTA 1)0 CZYSZCZENIA ZĘBÓW -BEZ KWASÓW.

Oentoryna jest jednym z najdelikatnićjszyeh elixirow 
do czyszczenia zębów; odświeża ona i perfumuje przy­
jemnie usta, wzmacnia dziąsła oraz zabiezpiecza zęby 
od próchnienia.

Pasta do czyszczenia zębów, zrobiła zupełną rewo- 
lueyą w tćj części toalety, skassowała wszystkie pro­
szki i opiaty mnićj więcćj kwaśne i niebezpieczne. 
Pocierając szczoteczką mokrą po wierzchu tćj pasty, 
otrzymuje się klćjkowatość łagodna, tłustawa, która 
nadaje emalii zębów świetnćj białości.

9a
fewa
8aa
CU
CU

.Al

&

PUDR RÓŻOWY
/.ubezpiecza skórę od ostrości wiatrów i zimna, nadaje 
jćj łagodną świeżość i zabezpiecza od piegów. Jest on 
o wiele wyższy od pudru z ry tu  i krochmalu. Zapach 
iego jest wyśmienity.

(1—8) —4928—(5890)

Niniejszym artykułem zawiadamiam kogo 
to dotyczyć może, aby z M aiją Michaliną 
Tyniecką, żoną moją, żyjącą żemną w pro­

cesie separacyjnym, dotąd nie ukończonym, nikt w żadne 
interesa dotyczące mej osoby nie wchodził, a szczególniej, co 
do intercyzy przedślubnej, zawartej w dniu 16 (28) Wrze­
śnia 1 857 r., przed Antonim Korzeniowskim, Rejentem Kan- 
cellarji Ziemiańskiej wWarszawie.— K ajetan  T yniecki. 
Chirurg 2go rzędu w Domach Przytułku i Pracy w Warszawie.

(2 — 3) —4885 —(1 1166)

f a y a r d  i b l a y n
CHARTA CHEMICA DU CODEX.

1  Leczy reum atyzm y, k atary  zadaunlo- 
«  ne, zapalen ie  p iersi, reunm tyzm y n  hl#
Jż drach, rany, oparzen ie, opalenizny, od- 
JAmrożeniu, n a g n io tk i w sze lk ieg o  rodzą- 
| |J u  etc. Trąbki tego papieru całe kosztują 2 frank i.' 
J |po łów ki franka i opatrzone są podpisem F A Y A R D  j 
RetBIiATTAT. Papier ten zalecany jest od lat 30-stu,i 
™przez najznakomitszych lekarzy. Sprzedaż hurtowa! 
f w  Paryżu, ulica Neuve St. Merry, 40; w WarszawieS 
S  w Składach Materjałów Aptecznych PP. Fer. Aug. GaM  
Jflego  i Ludwika Spiessa. (5— 12) — 4295 —(2644) |

PRECZ Wj K  SIWIZNĄ

WODA PANI D O IUT,
1 1 ,r u t  de C aum artin  a Paris.

Użyciejediaego flakonika W ody D orat dostatecznym 
i nieomylnym jest środkiem na przywrócenie siwym ałosom 
naturalnego koloru. Woda ta jest nieocenionym wynalaz­
kiem, tania, nieszkodliwa, nie jest bynajmniej farbą: bardzo 
skutecznie zapobiega w yp adan iu  w łosów , ile -  
ezy w sze lk iej natu ry  w yrzu ty  n ask órn e .— 
Dostać można w Warszawie w magazynie Perfum i wytworów 
toaletowych Pana Pohoreckiego na KrakowskiemPrzedmie- 
ściu. (19—20) (U07 — 3510)

C ierpiącym  na kurcze e .  
pileptyczne (wielką chorobę), kur- 
cze igłowy, p iers i I żołądka,

zapewnia sję niezawodne i stanowcze wyleczenie. 
Dowodem może być kilkaset podziękowań, ze wszyst- 
stkich państw Europy. Bliższe szczegóły za przesła­
niem dokładnego adressu, udziela Pani J . Plaumann, 
Neander Strasse, Nr 18 w Berlinie. ,

(4 — 14) —4600—(10,460)

Małe przedsiębierstwo budowlane,
(przerobienie oficyny), zaraz jest do oddania za summę o- 
gólnie umówić się mającą. PP. Przedsiębiercy zgłosić się 
zechcą po bliższą w ia d o m o ść , bez pośrednictwa osób trze­
cich, na ulicę Bednarską pod Nr 2674, do Składu Pieczywa 
Angielskiego. (2—3) —4979— (i 1275)

Kocz mało używany,
z WASZĄ i 2 ma WALIZAMI, służyć mogący 
zarówno do miasta jak i podróży, jes t do sprze­

dania w Hotelu Polskim, za cenę umiarkowaną. Wiadomość 
u Szwajcara. (2—3) —5060—(11447)
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N IE PR A W D O PO D O B N E
A JEDNAK P R A W D Z I W E !  I

E gzystu jąc ju ż  wiele lat tu w m iejscu jak o  kupcy en gros (hurtowni), > po
^siadaiac iuż tem samem /.ouiauie Szanow. Publiczności, pozwalam y sobie n iu ie jszem  donieść, * *  

żeśmy obecnie otrzym ali i to z renom ow anych i znanych F abryk  znaczną, p a r tję  czysto 
lnianego płótna, nakryć stołowych i bielizny gotowe), a przez dość dłu- 

i  stosunki iak ie mamy z fabrykantam i wyżej wspomnionych fabryk, wyjednaliśmy sobie iz nam  to ­
wary daleko taniej oddają jak  wszystkim innym, co stawia nas w możności towary nasze oddaw ać po nie­
słychanie tanich cenach, 1 to takich, po k tórych żaden M agazyn nie je s t  wstanie ich sprzedawać,

A  CO J E S T  F A K T E M  P R A W D Z I W Y M .

Ostatniemi czasy dało nam się czytać ogłoszenie w pismach codzien­
nych Nowo-otwartego Magazynu Płótna, który pragnąc wyzyskać zau­
fanie Szanownej Publiczności, głosi iż posiada lepsze towary jak inni, ubo­
lewając niby nad doznanym zawodem Szanownej Publiczności; je­
dnakże nam się zdaje, że ten zawód spotkać może i dziś jeszcze nie jedne­
go kupującego towar w Magazynie nowym, nieposiadającym dotąd żadnej 
rękojmi, a szczególniej tam, gdzie ganią innych a siebie podnoszą, i to 
jedynie tylko przez złość i zazdrość że nie może wyrównać towarom na­
szym, i że my towaru dobrego tanio i daleko więcej sprzedajemy niż Ma­
gazyn ten jest w stanie.

Nasza Firma, która Już tak długi czas w miejscu egzystuje, a szczególniej 
że Jesteśmy znani Jako tutejsi kupcy hurtowni (en gros), jest *£'
kojmlą dla kupujących, że towary nasze są prawdziwe, swieze 1 dobre, za co ręczy

FENI G STEI N
Lokal sprzedaży znajduje się 11 tylko na K r a k o w s k l e m - P r z e d m l e ś c l u

w hotelu E uropejskim , w Sklepie, przy bram ie, wchodząc do Tow arz ystwa Z achęty Sztuk P ię knych.

PREIS-GOURANT (CENNIK) STAŁY.
R s. kp.

A n g i e l s k i  Perkal, w dobrym  g a tu n k u , łokieć 12
•/, tuzina  Serwet stołowych, . 1— 30

tuzina  deserowych serw et . — 60
'/ j  tuzina  Chustek do nosa . . — 80
1/  tuzina prawdziwych F rancuzkich  chustek  b a ­

tystowych . . . 1— 40
P a rtja  czysto lnianych koszul dam skich, jak  

i m ęzkich, ręcznej roboty, z cienkie­
go gatunku, sz tuka  po . 1— 35

*/2 tuzina  ręczników • . 1 —
K alesony z dobrego p łó tna sprzedajem y bardzo tanio 
'/ ,  sztuki Szlązkiego p łó tna c —

>/, sztuki H ollenderskiego p łó tna 
sztuka Saskiego p łó tna, 
sz tuka  W ilnerow skiego p łó tn a  
sztuka Irlandskiego p łó tna 
sztuka B ielenfeldskiego p łó tna 
sz tuka weby Irlandzk ie j 
sz tuka weby Bielenfeldzkiej 
sz tuka weby W illncrow skiej 
sz tuka  weby Rum burgskiej 
Prawdziwego Belgijskiego koronnego p łó tna

12/4 szerokie, łokieć po — 55
Sprzedajem y też  i na łokcie, po cenie sztukowej

s. kp. 
7 — 5 0  
7 —  2 5  

1 0 — 5 0  
9 — 75  

U  
1 7  —

2 2  
2 4  
2 2  —  5 0

Prawdziwe A ngielsk ie  kołdry  pikowe, z dobrego gatunku  sprzedajem y po bardzo zniżonych cenach. 
T ak ież  kołdry  dziecinne, tak  samo po bardzo zniżonych cenach.
Rarnłtury na 6 i 12 osób, najpiękniejsze ,,lłoubłe Damast“, oddajem y też  po bardzo niz- 

kich cenach.
Również posiadam y p artję  batystowej Mollenderskiej weby, k tó rą  oddajem y po n iesły ­

chanie przystępnych cenach.
M U Ś L IN  gładki, biały, dwu-łokciowy jak  i P O Ł B A T Y 8 T , oddajem y po zniżonych cenach. 
F I R A J V h l  zaś łokieć od kop. 25 i wyżej.

W tymże samym naszym Magazynie świeże i piękne wyprzedajemy 
towary łokciowe wyrobów franeuahicli, wełnianyeh, letnich, jesień  

nyeh, pozostałych z ostatniego Sezonu, a to po eenach 8*'/,% niżej kosztu
O bstalunki na prowincję, począwszy od rś. 25, załatw iane będą sum iennie i ak u ra tn ie  w przeciągu 24 

godzin. — K upującym  za rs- 1 0 0 . odstępujem y stósowny ra b a t (1 2 — 1 2 ) (3017 — 17,200) (Dz. W.)
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|J < r  DOMIESIENIE,
*  » \ I I  H ÓSJHYM H W IE X IIA  KOKH M E * ^ C E « «

OTWARTYM ZOSTAŁ NOWY SKLEP PŁÓTNA, NAKRYĆ STOŁOWYCH, 
ORAZ GOTOWEJ BIELIZNY MĘŻNIEJ I DAMSKIEJ,

przy ulicy Bluffirj (Hotel MeintecUl). ]Vr 584 dom W *e Koeslera

Otworzywszy stały  M a g a z y n  Płótna prawdziwego lnianego, VaUrjr Mtolowyeh, "p“* 
owe) Bielizny mezsfclej 1 damahiej; główną dążnością moją je s t  uzyskanie Jak naji«l»-|COtou<'| Bielizny męzUiej

IfllBO' i?«HMVnjltJ *. w* wjf/-.-----------------C -   . - «■*

liryk znanych jak o  to: W illncrowskleh, Molienderskieli, Saskich, B i l e n r e l d s k t c n ,
szcj reputacji i zaufania Szanownej Publiczności sprzedażą towarów doborowych z la-

Po ty lu  zaś zawodach doznanych przez Szanowną Publiczność, przy  często pojaw iających się w yprzedażach tow a­
rów z fałszywem i i wyszukanem i nazwam i niby za pó ł ceny, z powodu upadku fabryk lub tez  wymówienia loKa u 
i t. p., a  następnie ogłaszanem i licytacjam i, gdzie przy ścisku i n ierozpatrzen iu  należycie tow aru, na w iększe s t ra ­
ty  m ożna się narazić; temlinrdziej mam zaszczyt polecić Szanownej Puliiicauioacl sw teze pra- 

“ • * pewnym, że przekonaw szy się o rzeczyw istej dobroci takow ych , napewno
uam i raczy. , . .

Tych zaś PP. Kupców wyprzedających takow e towary, k tórzy  d la większego
■ ”  ‘ pienie u  nich towarów, na  k tórych  obiecują znaczny ra b a t i zapewnienie, e

wdziwe lniane towary,
sta le  zaszczycać mię swemi względami raczy.

sl» zaś PP. Kupców wyprze
ciągle zapraszają  Kupców po zakupienie  u  nich io w aiu « , ™  » « , , ,« «  4z oofatv-
towary ze znakomitym_zyskiem sprzedawać m ożna^ oświadczam, że jeś li chcą mmc bez
gowałi się do mego M a g a z y n u ,  a otrzymają towar loiany 
szumnych nazw, oraz z rabatem fabrycznym.

M P  C e n y  s t a ł e .
BARDZO NIZKIE, GDYŻ LICZĘ NA MAŁY PROCENT, A CIĄGŁĄ SPRZEDAŻ, mianowicie:

(Sz tuka  p łó tn a  Szlązkiego 
»Sztuka p łó tn a  W ilhierowskiego 
(Sz tuka  p łó tn a  Irlandzkiego 
(S z tuka  p łó tn a  Belgijskiego 
aSztuka p łó tn a  Bilenfeldzkiego 
(S z tuka  p łó tn a  Saskiego (z 3 n itek  kręconych) 
(S z tu k a  W eby Irlandzk ie j ,
^Sztuka W eby Bilenfeldskiej 
(S z tu k a  weby belgijskiej 
JS ztuka  weby wiejskiej

Sprzedaje się tak że  w pó ł sztukach.

— Gorsy do koszul webowych od kop. 40
— y 2 tuzina  chustek  do nosa czysto-lnianych od kop. 9u
— V, uzina chustek  batystow ych od rs. i kop. 5 5
— C hustk i fularow e w różnych ga tu n k ach  od rs. k. 50
— Obr usy b ia łe  i kolorow e na s tó t od kop. 6;>
—•** Serw ety wełniane i kaszm irow e ** ra 9^  . . .  0,1 r s - 2

S  V, tuzina  Serw et d e s e r o w y c h  w każdym  kolorze od k. 5 5 ^  
■S B łotno H olendersk ie  Da prześc ierad ła , 3 łokcie  szero
«, śći m ające, łokieć od kop. 50 •

S z tu k a  ręczników  gospodarskich, łokci 27 od rs. 2 
G arn itu r na  6 osób „ D a m a s t^ o d  rs. 3 kup. 25.

Koszule z dobrego p łó t-?  B ra w d ziw e^n g ieE k ie” K ołdry  pikowe, ibiałe i k o l o r o - ^
£  we po bardzo nizkich cenach -n J
ł  W eba pąsow a na  wsypki łokieć od kop. 30 ^
S  D relichy na m aterace  łok ieć  od kop. 17.
«  P e rk a la .b ia łe , w różnych  ga tunkach, łokieć on k. i i  

R esztki T łó tn a  łokieć od kop. 17.
P łó tn o  domowe łok ieć  od kop. 17

k a le so n y  od znacsmy zapas cienkiej W eby H ollenderskiej i batystow ej, sztuka od 27 rs . d o  rs. 75,5
oraz ga rn itu ry  stołowe na 6 i 12 osób prawdziwe H ollenderskie, sprzedają  się po ha nizkich ce-ć

^ c h ,  także  są praw dziw e H ollenderskie ręczniki, po bardzo nizkich cenach; P łó tna^na ubrania ile trn  m ę ó n e  i dam kim | 
' — Obstaluuki w Królestwo 1 Cesarstwo, o«l rs-S® opłatą 1* ową nęuąj

na za m ó w io n y m i akueatn iei aumlennie wykonywane _ 49 70_ ( 9342l  
( 2 - 5 )  A

na p raw dziw ego W illnerow skiego  
:tak m ęzkie jak  i damskie od rs. 1 
Ikop. 35 .

Z powodu wyjazdu je s t  do sprzedania  każdego czasu

Handel Galanteryjny,
-tu iacy  od la t  2Ostu w m. P łocku, oraz różne SPR Z ĘT Y  

i IITK N SY LJA  Sklepowe i Domowe. K upującym  cały H an ­
del odstępuje się znaczny rabat. Życzący sobie nabyć tako- 

r a c z a się zgłosić osobiście lub listownie, do mnie w m.
P ł o c k u  przy ulicy Grodzkiej, w domu N r 3 4 -  J .  H e i n z
rtOCKU, P 3 (3— 16) — 4949— (1 1196)

W  domu Jeziorańskiego przy ulicy Królewskiej pod N r 
10 6 2 , w lilizkości Saskiego Ogrodu, je s t  do w ynajęcia od 
lgo Październ ika  r. b.,

Lokal na I-m piętrze w  oEcynie,
5 Pokoi, Przedpokój i K uchnia, za ceiję Rs. 425. rocznie. 
W tym domu jes t Ogród, a z tąd  bardzo przyjem ne pow ie­
trze. M ieszkanie suche i ciepłe. W iadom ość u Rządcy do ­
mu, lub w tym że Lokalu pod Nr 17. (2—3 ) — 4976— (1 128 2 )

W drukarni Kurjera W arszawskiego.—Za pozwoleniem CeDzury Rządowej.


